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DZIENNIK PORANNY 


CENY OGŁOSZER: Po tektcio I mm w 1 szpaloio 
(ser. zp. 22 mm) 12 pt. W tekście 1 mm w 1 erp 

(eror. szp. 69 mm) RM. L—. Drobne ogloszenia za 
(owo (triko dla osób prywatnych) Epi. 05, pierwszo 
slowo tłustym drukiem Kpt. 12 (najwyżej do, trzech 
mów). Drobne ogłoszenia handlowe xa slowo Rof. 10, 
pierwsze słowo tlustym drukiem 5 (dopust 

czalno takto tylko najwyżej trzy aowa). 


Kraków, wtorek 17 września 1940 r. 


Nadesłane, a nio zamówione przes Redakcję reko- 
pisy, będą zwracane autorom jedynie wówczas, gdy 
dołączono zostaną znaczki pocztowe na opłacenie 


Mimo niepogody lotnicy niemieccy 
dalc) atakują Londyn. 


Zestrzelono 79 angielskich samolotów. — Zalopiono 3 okręty angielskie 
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Nad Londynem wywiązały slę nieliczne, 
Jednak uwieńczone powodzeniem walki P e 
one niemieckich lotników myśliw- 
skich. 
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Najdłuższy alarm dzienny 
w Londynie. 


Ludność wschodnich dziełnic żywi się konserwami. 
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fee © jakzajdajej pomoista osmmodność. 


Riad ang. zażądał oddania Insygofów 
masońskich na koszta wojenne. 


Pogpocsy maja siad | nasięzmie równa mie 
ajodsiewanio zdlatuia. 
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„Daily Sheich" è cstsošei 
lotnictwa niemieckiego. 


Genewa, 16 wewńwia. Preryzja, z 
letnictiws niemiecka wyszukuje i 
«male Mewa przeciwni- 
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Dwa alarmy lotnicze miał Londyn 
w ciągu soboty przedpołudniem, 


(=) Amster: 16 września. Radjosta- 
ela w Londynie Informuje, że w godzinach 
przedpołudniowych w uh. sobotą zarządza- 
na dwukrotnie alarm lotniczy, Oba te 
alarmy trwały w sumle 50 minut 

Urzędowo informują, że niemieckie ata- 
ki nocne kierowały się głównie na Lon- 
dyn i jedno z miast w Anglji południowo- 
wschodniej. Ataki EA, rzez całą noe. 
Największe szkod wyrządzone 
objektom przemy: S Wybnobły lier- 
ne pożary. 


Ponownie zrzucono liczne bomby 
na wojskowe objekty Londynu. 


Udaremnienie brytyjskich nalotáw na Niemcy. 


neieiów nad tene Ni: 
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drodze powrotnej lotnicy angielscy 
zrzucili bezpłanowo swe bomby na Holan- 
dię i Francje północną. W  Papendricht 
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Wojna powietrzna a angielskie 
błędne rachuby. 


($$) Sztokholm, 16 września. 
lotnictwa angielskiego Norman Mac 


znany ze swych pub. sad 


Kapitan | lotnictwa i pokrewnych zagadnień zamie- 
Mi- |g niedawno W. OMKODIANIO ihi 
artykuł, poświęcony, 


i) wyczerpujący 


przesyłki zwrotnej. — Prenumerata mies.: 2,25 RM. 


z odnoszeniem do domu 3.50 RM. 


Otwarcie jesiennych Targów 
w Kożonji. 


w ary, p 14 uredula. W niedzielą 
takt edarien ber sprzjalnpik urecrp= 
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aryżm Jostozapch, 
trwsł będa 1 da W wrysinia. 
nk wę waaszsch godzinach porannzek 
tarase? się karina siwy mwih koców, 
zawierających tracaabrja 


błędom rządu angielskiego w dziedzinia 


lotnictwa. 

Antor pisze m. in.: „O losach Imperlum 

decydują lu jający najmniejszego 

cznam znaczeniu i potędza 
dzie, którzy atbo bardza rzad- 
ko jeżdże, samolotami, albo którzy „jeszcze 
nie mieli wogóle sposobności nawiązać z 
niemi znajomość i uważający eamalot za 
zabawkę, czyniącą wiele halasu, ale poza- 
tem nie przydatną na nie. Pozatem wśród 
czynników, które trzymają w swych re- 
kach losy lotnictwa są również takie, któ- 
re w żaden eposób nie dadzą się przeko- 
nać o cyfrowej potędze lotnictwa nierniee- 
kiego". 

Mae Milan poddaje następnie badaniu 
prablem zaopatrzenia w szczególności od- 
nośnis da surowców i pisze: „Wojna we- 
szła w rozstrzygające stadjum. Lotnictwo 
brytyjskie znajduje aią w defensywie, Bez- 
warunkowo koniecznem jest zaopatrywa- 
nie go obficie i regularnie w konieczne 
materjały. Nie ulega wąipliwości, że w 
poszczególnych częściach fmperjnm i w 
krajach sympatyzujących z Wielką Bry- 
tanią, znajdują się w dostatecznych ilo- 
Ściach surowce, które jednak najpierw na- 
leży przerobić. aby były zdolne do nżytku. 
Surowee, których nie da się przerobić na 
materjal wojenny, są hezwartościowe. Z 
tego powodu kwestją życiową jest dla naa 
zahezpieczenia pracy w arsenalach, jeżeli 
nasze lotnictwo nie ma «ię stać bezwarto- 
ściowem. Niestety w chwili obecnej wła- 
śnie nasze arsenały są wystawione na naj- 
większe niebezpieczeństwa. 


Nowy Jork o niem, akcji odwetowej 
nad Londynem. 


(=) Nowy Jork, 16 września. „New York 
Times“ donosi z Londynu, że w nocy na 
piątek we wczesnych godzinach porannych 
centrum stolicy stanowiło śmiertelną pu- 
lapke. Znowu wiele budynków poszła z dy- 
mem. „New York Herald Tribune“ nisze. 
że trzeba przyznać, iż Niemey dobrze ce- 
lują. 

Ponieważ wskutek niemieckiej akcji od- 
wetowej w komunikacji antohnsowej za- 
panował kompletny chaos, zmobilizowana 
na Tamizie jak donoszą korespondenci a- 
merykańscy. flotylę. złożoną z 6 tratew. 
mających za zadanie odważenie do domów 
robotników z pod Westminsteru, zamie- 
DĄ w okolicach. położonych w górza 
rzeki. 


Uchwały rządu francuskiego. 
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Home bieiące sprawy. a m. L 
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Waaliiikowewych meriónia mimos rofs 
ministrów postanowiła etwerryè kreśri w 
kwocie 66 miilenów franków na niewiem 
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onej. Z tej kwuty EW miiie powala 
przeenacmoych dla cześci okupowiaei re 
wa la aleckurowanej. 

Fysnouska rada goblactówa pod przewo» 
dowiweń Lavala rajimowałe się panorwule 
we eeworink kwestię bezrobocia Omówio- 
no mwa wielkich rohót pońtiwanszrh, Jw 
kie rząd ramiarra pódjn oslom owalocania 
bearobocia W swomyńlności stroni In = 
belowe dróg. oaumanie darion. maolarją 
rok. budowe Loża, kadrwę sirkirowni ©. 
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Angilja zamtzęja wjazó z Portugatji 
do swego kraju. 
($) Lisbona, 16 wrzsiaia Rest 
mamisa? aa do vaping ~ 
rów a J'onagalji di 
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Budapeszt, 16 września. Uroczystości z a- 
kazji powrotu Sledmiogradu do Węglor 
znalazly swój punkt kulminacyjny w ura- 
czystym wieżdzia regenta Węgier da Ko 
loszwaru (Cluj), w otaczaniu wszystkich 
członków rządu, członków obydwu izb par- 
lamentu oraz Innych dostojników kościel- 
nych. wojskowych | mieszczańskich. 


Tysiące osób obległo rynek w centrum 
miasta, udekorowany bogato flagami wę- 
gierskiemi, niemieckiemi i włoskiemi. Na 
trybunie honorowej widzinło się portret; 
regenta, Fiihrera i Mussoliniego. W chwili 
przybycia regent został owacyjnie powita- 
ny przez zgromadzone masy ludności. 

Promjer Telek! powitał regenta w imie- 
niu całego narodu węgierskiego. Ludności 
węgierskiej, powracaiącej do ojczyzny 
dzielnicy wyraził on podziękowanie za jej 
dzielne wytrwanie. 

Po kilkn dalszych przemówieniach powi. 
Ralnych zabral głos ragent Harthy. mo- 
wie swej wspomniał on ^ trwających atu- 
lecia cierpieniach narodu wegierskiego, 
który, mieszkając na przełomie wschodu i 


„DZIENNIK PORANNY“ Wr. T68 Wtorek, TY września 1940. 


Uroczysty wjazd redenta Wędićr 
do Koloszwaru. 


zachodu, krwawił się w nstawicznych wal- 
kach, podczas gdy szczęśliwsze narodu Eu- 
ropy zwyciężały i rozwijały sią. Tutaj gwa- 
rantowano im ustawowo wolności. Mimo 
to Węgry zostały rozkawałkowane, podzia- 
lone i poniżone, nie przez przemoc zbroj- 
ną, ale przez tak zwane układy pokojowe. 
Teraz została jednak spuszczona zasłona na 
te smutne wspomnienia. Przez cierpienia, 
powracający dzisiaj na lono ojczyzny, bra- 
cia zostali wzmocnieni na ciele i na duszy, 
a ich ojezyzna, poszerzona wśród stojącej 
w płomieniach wojny Puropy, może kro- 
czyć spokojnie naprzód, za co należy: sią 
wyrazić podziękowanie przyjaciołom na- 
rodu Niemcom i om. Po uroczysta 
ściach nadejda dni pracy, w której wziąć 
muszą udział wszyscy. także i ci, dla któ- 
rych język węgierski nie jest mową oj- 
czystą. W stosnnku do tych ostatnich po- 
stępować się będzie w myśl pokojn i lo- 
jalnego traktowania, gdyż tego samego 
spodziewa się naród węgierski w odniesie 
niu da swych braci, którzy pozostali po 
tamtej stronie granicy. Co przyrzeczona — 
będzie datrzymane. 


Wojska węgierskie obsadziły dalsze strely 


północnego Siedmiogrodu. 


($) Budapeszt, 16 września. Według ko- 
munikatu szefa sztabu generalnego, woj- 
ska wgogierskie rozszerzyły w dn. 13 wrze- 
énla zakres akunacji wojskowej terenów 
przyznanych z pawrotem Węgrom na 


zasadzie wledeńskiega orzeczenia 
wnego. 

Komunikat stwierdza, że bardzo zły stan 
dróg, oraz marsze konieczne ze względu 
na tempo okupacji, powodują częstokroć 
duży wysiłek za strony wojsk. 


Węgrzy otrzymują 2240 km linji 
kolejowej. 


Ponieważ nowa granica przecina szereg 
ważnych linij kolejowych, wynikła konie- 
czność stworzenia linij łącznikowych - 
względnie budowy nowych odcinków. Kie- 
rownietwo kolei państwowych, za względu 
na konieczność jak najszybszego umożli- 
wienia normalnej komunikacji ze wzglę- 
dów państwowych i gospodarczych, przy- 
stąpiło już do wstępnych prae, celem zbu- 
dowania nowej 50 kilometrowej linji lacz- 
nikawej między miejscowością Beszterce w 
dolinie Szamos, a daliną Marosk, 
Pozatem rozpoczęto prace nad przedlnże- 
niem jednej z kolei wąskotorowych. Na 
głównych linjach komunikacyjnych wpro- 
wadzony będzie ruch pociągów _pospiesz- 
nych. Mieszana komisja uzgodniła już 
aprawe przejęcia sieci komunikacyjnej. — 
lieć kolejowa wraz z należącemi do niej 
budynkami, urządzeniami telegralicznemi 
i telefonicznemi ma być wydana w nieu- 
szkadzonym stania, Co się tyczy parku wa. 
gonowego, to rokowania nie zostały jesz- 
cze zakończone, i 
W rezultacie arbitrażu wiedeńskiego, — 
węgierskich kolei żelaznych została 
większona a okrągła 1.440 km. kalei nar- 
malno-torowej I akolo 400 km. kalei wasko- 
torowej. Najtrudniejsze zadania polega je- 
dnak na przyłączeniu linji kolejowej w 
krajo Szeklerów do głównej sieci. Z tego 
względu komunikacja w tej części kraju 
odbywać się będzie przejściowa przy pomo“ 
cy autobusów i samochodów cieżarowych. 


Niemiecko-węgierski układ 
w sprawie poszukiwań naftowych 


($$) Berlin, 16 września. W ramach in- 
Rensywnej akcji jednoczenia europejskie- 
go obszaru gospodarczego, zawarty został 
między czołowemi koncernami niemiec 
kiego przemysłu wapienniczego „Winters- 
hall A, G“ a ministerstwem przemysłu 
Xrólestwa Węgier układ w eprawie poszu- 

„skiwań i koncesyj ropy naftawej i gazu 
aiemnogo w południowó-wschodniej części 
iIWerier. 


W szkołach nowojorskich 
nie będą używane nowe mapy 
Europy i Azji. 


* ($) Nawy Jark, 16 września. Nowojor- 
mkie władza szkolne wydały zarządzenie, 
ża w szkołach nowojorskich nie będzie się 
nabywać aż do odwołania nowych map 
Europy, ponieważ „nie można co pięć mi- 
nut dokonywać poprawek granic“, Obe- 
enia bedzia się jedynie mapy rysować na 
tablicy, aby łatwo można było w każdej 
chwili zaznaczać zmiany granie. * 


Nowy ambasador sowiecki 
w Ankarze 


Moskwa, 16 września. Rząd sowiecki od- 
wołał ostatnio dotychczasowego ambasa- 
dora w Ankarze Terentiewa. mianując je- 
go następcą Wingradowa. Terentiew pel- 
mił swoje obowiązki od roku 1934. 


Sel Jasiek gościńcom a wywijał ciupa- 
gom a podópiewywał Be, bo bel to chło. 
pok ognisty, jakik mało. Ina mu te nogi 
skikały. 

Sel sel i loboenł za gościńcem, na gó- 
recce, dziewce. Siędziałak se, nogi miała 
schowane pod spodnice i roz wroz podao- 

renka ku gembie — ano, jadła. 

„Jasiek na dziewcenta barz bel lasy. N*a 
darował nijakiej. Przystamo! tez w ten ra- 
zicek, dobrze poźroł nojpirw cv ładna i 
nwidziała mu sie, choć nie barz to pola 
blisko z tego miejsca kaj stał, ale, lahoga, 
ni miał to Jasicek ocków kieby ryś? Za- 
wołał tyz zaroz: 

— Hej, dziewce! 

Pocekoł kwilecke, ale nie poslisał nie a- 
by eo odpedziała. 

Krziknął więc znów: 

' — Hej, dziewee, a cóz ty tam robis? 
a Ano, siedzem se — odpedziała wresz- 
ja. 

— Siedzis1 

— Siedze, 

— Brzide tam kn toba 

Dyć nie potrza. 

— Nie potrzat — Takiego słówecka wla- 
Śnie brakowało Jaškowi. Niek Pan Bóg 
hroni, aby go jaką przekora spotkała. Da 


Włosi przekroczyli granicę 
egipską. 


Gwałtowne walki. — Nocne bombardowanie Malty. — Brytyjski 
krążownik poważnie uszkodzony. 


($) Rzym, 16 września. Włoski komuni- 
kat wojenny z niedzieli 15 września brzmi 
następująco: Główna kwatera armji kó- 
mnuuikuje: 

Wiłaskie przednie oddziały ma terenie 
nice I padjęły 

nieprzyłaciel- 
Włoskie lotnictwo bierze czynny 
udział, bomhardując i atakując w lotach 
niskich nieprzyjacielskie skupienia wojsk 
i samochody. Dwa nieprzyjacielskie 
laty typu „Blenheim“ zostały 
Na terenie Malty podda; 
nocnemu bombardawanlu 
tta I port latniczy morski w Calafrana. 
Mimo niezbyt korzystnego wiatru, 
wszystkie cele otrzymały pełne trafienia. 

Wa wschodniej części morza Śródziem- 
negi nasi lotnicy dopędzili nieprzyjaciel- 
skie jednostki morskie i zbombardowali 
je. Wszystkie samoloty powróciły do 
swych baz wylotowych, 

Pewien krążownik brytyjski pojemno- 
ści 10.000 ton, został na obszarze Oceanu 
Indyjskiego zaatakowany przez nasze jed- 
nostki lotnicze, które wskutek bombardo- 
wania poważnie go uszkodziły, tak, że 


ZEE wtedy skikał, a na swojim posta- 
wiel. 

„ To tyz, jak Jasiek nie hipnio bez rów 
jak piórko. A skocył barz piknie te śtyry 
metry. Ino się migło. 

Stamoł przi dziewcyńcin i loboga, barz 
mu się spodobała. Biolo beła na lioku a 
ocki miała jak janioł. Ino sie spod cyrwo- 
ny hustecki włosicki jak złoto wymyk: 
ły. Ona tyz naros uwidziala. ze tyn chło- 
pok jest barz pikny i taki abny w tyk 

prtkak wyszywanyk i Ściśniętyk 

im pasem, ze hejl Ale nie patrzyła sie 
ua niego. Niebarz sie tyz kaima łodzywać 

— Sienda so przi tobie. 

— Jak kees. 

Siod. Barz blisko. 

— Jak ci na imie? — pado dali 
Cóz ci do tego? 

— Dyć nowidz. 

— Jadwisia. 

— Loboga, zarozem se myśloł, ze Jad. 
wisia. 

Qekał Jasiek kwilecke, myślał, zə teraz 
sie dziewca o jego imie ie pytać, ale 
sie nie pytała. 

Ma jest Jasiek — pedział sam. 

Kiwnela głowom. 

— Gdzieś bełał 

— Daleko. 

— I bez to siedzia? 

— Hezta, 

— Bo cie nogi bolom? 

i Juści. Niek se to odpocnom m we 
sele, 

— Wydajes sie? — cosik sie w nim 
szarpło. 

— Ja nie. Ino druchnom bede. 


mógł on płynąć niczwykłe wolna z pochy- 
lonym dziobem. 

Nieprzyjaciel przeprowadził szereg ata- 
ków powietrznych, obrzucając miejsco- 
wość Bomba bombami zapalającemi, które 
jednakża nie wyrządziły  nafmniejszej 
szkody. Na terenie Afryki wschodniej pod- 
jelo lotnictwo nieprzyjacielskie ataki na 
strefę pomiędzy Asmara i Adn Ugri. przy- 
czem w wyniką akcji jedna osoba została 
zabita, zaś jedna z pośród tubylców zra- 
niona. Ponadto wyrządzona mniejsze szko- 
dy w jednym z osiedli. 


Wojska włoskie przekroczyły 
Sollum. 


Rzym, 17 września. Włoski komunikat 
wojenny z poniedziałku brzmi następują- 


CH 

„Główna kwatera armji włoskiej komu- 
mikuje: 

Włoskie straże przednie ohsadziłły Sol- 
lum i przekroczyły je, przyczem zniszczy 
ły równe 50 nieprzyjacielskich czołgów 1 


Jasiek sie zaros spytoł, kajs to wesela 
bedzie, ale mu pedzieć nie kciała. 
Zgadnij — pado. Zgadywał i zgady 
wał, Ale nie zgod. A 

Siedzieli, siedzieli. Jasiek cinpaga Ści 
skoł w gorzej, przekładał noge na noge — 
ioboga, co tyz to dziwce takiego miało w 
sobie, ze mu eie tak barz spodabało? 

— Toś może beła na łodpuściei — spy: 
tat znów. 

— A ino. 

— Hej, zem cie tyz tam mia wwidzioł — 
zdziwił sie — wszyćkiem przecie dziew- 
centa łobeźroł. 

Jadwisia sie rozómiałą. A śmiała sie pi 
kC Jasiek ni móg już wytrzymać 
i pado: 

— Jadwiś. dej gemby.. 

— Dałabyk ci, ale kamyckiem, wis dziet 
lakaś honornat 

A Jadwieia juz wstała i ani aie obeźrn) 
jak fyrtła na gościniec. Skocył za niom 
a tam jedzie fura, dwa małe koniek: 
ciongły pełninsierkom od siana, siedział 
se na niem jakisik gazda i kuzuł fajkę, 
A Jadwisia buch i juz jest na sianie. [na 
sie i ta spodnica jak balon wzdena. Do 
gramoliła sie do gazdy i wrzasła: 

Uiku, a to mie podwiście, bo mio 
hawstyn napastuje! — I pokazała palcem 
na Jaska 

Jasiek zgłupial. — Fras wzioł — pado. 
— Ueiekło ta przed nim jakie dziewceł 
nigdy. — Zmarkotniał a i tez wstyd mu 
sie zrobieło. Potem go okrutnie złość 
wziana. Pogrozieł za furom pięściom. 

— Cekej — pado — ja cie i tak znajde! 

Latal, latał i wiecie, dowiedział sie za 


samachodów pancernych. Oddziały 
przyjacielskie podczas odwrotu podp; 
liczna składy a przez intensywne 

włoskiego lotnictwa poniosły wielkie 


ty. 

Jedna z włoskich formacyj lotnicy 
zbombardowała w locie nurkowym lol 
sko Hal Far na Malcie, przyczem 
zostały trafione stanowiska artylerji 
ciwlotniczej, urządzenia i hangary 

Spostrzeżomo silny wybuch j nast 
jący po mim pożar o znacznych Toria 
rach, Startujące samoloty myśliwskie nie | 
przyjaciela zeszły z drogi w walce z 
warzyszącemi bomboweom włoskim Samo. 
lotom myśliwskim, natomiast zaatakqwa, 

ta 


inis 


ły wloskie samoloty nurkowe (Picchi 
N), które przeszły do kontrataku i zę 
rzeliły jeden nieprzyjacielski sasnalpt — 
jak również uszkodziły jeden dalszy, 
Wszystkie włoskie samoloty powróciły, 

Na wschodniej części Morza Śródzi 
nego właskie lodzie nościgowe (M. A, $ 
zatopiły nieprzyjacielską łódź podwadn; 
Nieprzyjncielski krążownik, zaatakowan 
przez jedną % włoskich formacyj powię 
nych, otrzymał celne trafienie bombą kre 
dniego kalibru, a 

w Afryce Wschodniej włoskie samofę, 
ty bombardowały urządzenia strefy (iq | 
Regeb w Sudabie. Nieprzyjacielskia uno. | 
ty na Assab. Massaue, Debaroa, Armata 
i Gurę spowodowały zranienie 4 osóh p 
nieznaczne szkody materjałowe. 

W Matemma uzbrojeni tubylcy niea 
dziewanie zaatakowali karawanę, prow 
dzoną przez australijskiego kapitana, kiló 
ra usiłowała wtargnąć na teren włoski 
zmusiła ją do ucieczki, (p) r 


Nocny atak włoski na Maltę. 


(=) Rzym, 16 września, Uhległaj nai y 
eskadry samolotów wlaskich dokonaly g. 
taku na arsenał na Malcie araz hazę loj 
niczą w Calafrana. Nieprzyjacielskie y 
flektory oraz éwiatło księżyca ułatwi 8 
akcję bomberdnjącą. Akcję wykonana zgo. 
dnie z planem, a oba wyznaczone cele DE 
rzucono całemi tonami celnych bomb g 
najwyższej mocy wybuchowej. 


Gen. Gamacho wybrany prezydentem 
Meksyku. 


($) Mexikn-Clty, 16 września, Parlament 
meksykański, który zebrali cią wa czwak 
tek jako kalleglum wykorcze stwierdził 
wyhór generała Avill Gamacha Jaka ofi. 
clalnega kandydata na prezydenta pañ 
stwa. | 

Według sprawozdania głównej komisji 
parlamentarnej general Gamacha zdobył 
zdecydowaną T uzyskując 2476641 
głosów, wobec 151.101 głosów, jakie zdołi 
zebrać kandydat opozycyjny gencral Al- 
mazan. 

Sprawozdanie komisji przyjeto okrzy- 
kami na cześć nowowybranego prezydenta 
Avili Gamacho i ustępującego prezydenła | 
Cardenasa. 


Zdeterminowane wywody 
„Daily Express“, 

(=) Sztokholm, 16 września. W celu poł 
trzymania życia gospodarczego Londynu 
pomimo trwałego bombardowania miasta 
uważa Lord Breaverbrook za stosowna 
wydanie zdeterminowanych zarządzeń. 

„Problem życia od nalotu do nalotu, td 
kweatja zatrzymania ludzi przy warszih 
tach pracy Jak możemy ludzi zmusić da 
trwania przy ich warsztatach pracy zaw 
dowej? Londyn jest wielkiam, rozgałądm 
nem miastem. Nawet w okresie pokoje 
wym nie można twierdzić, że byłoby ek* 
nomiezniej lub bardziej celowo, aby m 
botnik nie musiał dwie godziny dziónnić 
spędzać w pociągu. Dzisiaj nastąpiła eak 
kowita przerwa. 


| 


w trzeci wsi, Fiainówee, wydaje za chłopa | 
Brodato Maryna swojom Jage Nikaj za 
dnegn wesela w okolice nie miało być 
to, Wiedział wiene Jasiek, kaj Jadwi 
SUKAĆ. 

Ubrał tyz barz piknie w noładnijse pork 
ki i nopieknijsom kosule i poseł. 

Dzieweenta, jak go uźrały, zaroż zaceły 
pisceć i garnone sie ku niemn, jak cielenla 
do cycka. A Jasiek zaroa sie zacoł pa 
jak cysorz — śmioł sie z laskom, te pogl* 
skol, tamtom przycianoł, inom uscypu 
Alenic musie nie widzało, inosie cięgieh 
va Jadwisiom łozbiroł, kaj jom ta dzie 4% 
bocy. 

I łobocuł. 

A wtedy jakby pieron w niego trza. „ 

Stolak se przi placie z inymi dziecentami. 
piekna, jak na lobrozku w swoi krasa 
spodnicy, w tym zielonym gorsecie z zom 
beckami u dołu. A jak tyz wietrzyk pod 
fruziwoł po jyj plecach tymi wstengami — 
i zielonom i cyrwanom w biołe kwotach 

| 


i różówom i niebieskom ti te nopieknijao! 
pawiom — co je miała upiente u svie A 
włosy. loboza. dwa warkocą kaj słonecka 
do kolan, a grube. jak wałki. Zaś z chaty 
dochodziła muzyka. pary taneowały i ti 
pały w ochocie, wienc kcioł ci Jasiek odra 
zu Jadwisie do serca przycisnonć i taned* 
wać, tancowań. "e 
— Witejze Jadwié — pedzial ku niej * 
som sie zdziwił, co sie z nim dzieje, tal 
to serce jak śnig na wiesne w dolinach ta- 
jało. Na inne dzieweenta ani nie poźra 
—Q. to ty tu jef — zdziwiła sie Jadwisia 
— Ano. Szukołek cie. — mówił gorąco. 
— Nie potrza belo — drażniła go. 


Bukareszt, 16 września. Generał An- 
u utworzył swój gabinet. Składa 
następulących asnbistości: 
jer: generał Antonescu, zarazem 
fer obrony kraju. To nawostworzone 
ferstwo obejmuje trzy  dotychcza- 
ministerstwa obrony kraju, uzbroje- 
jatnictwa oraz marynarki. Podsekre- 
„mi stanu pozostali datychczasowi 
jekrotarze etanu tych trzech mipi- 
w generałowie Dobre, Pastazi 1 Jie- 


b 
| 
Sgfrepreżea rady ministrów: Horia Si- 
Pprzywóden ruchu legjonowego. 
Ministar spraw wewnętrznych: general 
PatroViOOSC U EM, przez Żela- 
n Qwardie). Podsekretarzem stanu po- 
mataio pułkownik Riuschana, 
$i 


osol w Kapenhadze, zaproponowany 
m Gwardie A RM 
Pqsiodarka: dotychczasowy miniater 
podarstwa Lean z podsekretarzami eta- 
Dumitriue dla epraw naftowych i 
rghescu. podsekretarzem stanu dla 
anraw Indności ewaknowanej z odstąpio- 
s. (komendant Żelaznej Gwar- 


sztabu gospodarczego I minister dla 
ynacji miedzy ministerstwami g0- 
arsiwa i finansów: pułkownik Dra- 
gomir (szef wydzialn gospodarczego w 
wielkim sztabie generalnym). 
rb: George Cretziana z podsekreta- 
mami stanu Papanage i Histrate Proto- 
mepaen (dla inwentarza, dotychczasowa 
ministerstwo inwentarza zastało rozwią- 


N 
inetwa: inżynier Maresch (były_dy- 
zcktor kolei żelaznych i członek partji b. 
premiera  Margolimana). Podsekretarz 
sianu Lemoiann (Żelazna Gwardia). 
Ministerstwo oświaty, sztuki | kultury: 
prof. Braileann, dotychczasowy profesor 
w Cluj, zbliżony da Żelaznej Gwardii | za- 
proponowany przez nią ną to stanowisko. 
W ministestwia tem są połączone dwa mi- 


ość: Michał Antonesen (bra- 
tanek premjern). 
z prata: Jasinschi (komendant 
Żelaznej Gwardji w Bukareszcie). 
Komunikacja: Pompiliu Nicolan (prate- 
sor na politechnice w Temeszwarzel. 
Ministerstwa propagandy zastała roz- 
wiązane, poszczególne jego wydziały przy- 
dzielone do różnych ministerstw. 

Nowy gabinet składa sie z członków Ze 
Jażnej Gwardji, którzy objeli najważniej- 
p z 


Ceny maksymalne w Hiszpanii. 


Madryt, 16 września W urzędowem pi 
mia „Boletin Oficial" ukazało się osta- 
tnio rozporządzenie ministra rolnictwa, w 
którem ustanawia on ceny maksymalna 
na produkty pochodzące z nowego wino- 
brania, w postaci moszczi, wina, wino- 
gron, alkoholu I różnych Innych uhacz- 
nych produktów. 

Zagadnieniami zbioru winogron i prze- 
Tóbką ich zajmuje się w Hiszpanii specjal- 
ny urząd „Instituto Nacionale del Vino“, 
vrzeprowadzający również obliczenia eo 
da zbiorów w poszezególnych prowin- 
each Jak się okaznje, tegoroczny zbiór 
będzie ogólnie dobry, najlepiej zaś wypa- 
dnie w prawineji Tarragona. 


rawy zagraniczna: poseł Michał Stur- 
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enerał Antonescu utworzy 
nowy gabinet. 


Najważniejsze ministerstwa obsadzone przez członków Żelaznej Gwardji. 


sze teki, oraz z osobistości zbliżonych do | 


nla I załatwiania bieżących spraw pan- 


tega stronnictwa; resorty fachowe objęli; stwawych. Należą do niej: premier, wice- 


specjaliści bez zabarwienia politycznego. | premier, 
została | spraw 


lekretem generała Antonescu s 
mianowana rada gahbinetowa dla kierowa- 


gabinetu ogłoszono manifest w sprawie re- 


arganizacji państwa rumuńskiego, noszą- 
fqpujące 


cy podpis króla, 
krzmienie: 
„1. Rumunja staje się państwem narodo- 
wa-legjonowem. 

2. Ruch legjonowy jest EB legal- 
nym ruchem w nowem państwie. Zad: 


a mający nast 


jego twórczych sil 


3) Generał Antonescu jeat szefem narn- 
dowo-legjonawego państwa araz wodzem 


ustrojn legjonowego. 


legionowego. 
5. Z chwilą wejś 


wieszone:* 


Odezwa generała Antonescu. 


($$) Bukare: 
tanegcu wydał odezwą da kraju, w której 


oświadcza, że duch uczciwości musi prze- 
niknąć cały naród. Zwycięży on bez po- 
bez nienawiści i nie- 
Nad tem kędzia 
czuwała sprawiedliwość. Obecnie woła obo- 


średnictwa partyj 
sprawiedliwych _ciosó 


wiązek i praca. Nie wolno już odraczać go- 
dziny ziednoczenia wszystkich Moral- 


p Ą : antam 
jego jest moralne i materjalne podniesie- 
nie narodu rumuńskiego i zmobilizowanie 


4. Horia Sima jest komendantem ruchu 


ia w życie niniejszego 
dekretu wszelkie walki domowe zostają za- 


16 września. Generał An- 


minister obrony narodowej, 
zagranicznych, sprawiedliwosci, 
gospodarstwa i skarbn. 


Manifest nowego rządu rumuńskiego. 


($) Bukareszt, 16 września. Pa utwarzenlu | ne, polityczne i wojskowa wzmocnienie na- 


rodu musi się rozpocząć natychmiast; po- 
łożenie chłopów, rohotników i pracowni- 
ków musi ulec natychmiastowej poprawie. 
Prawo karności. pracy. surowego wycho- 
wania, oszczędności w słowach i narodo- 
wej solidarności stanowi podstawy pan- 
stwa narodowo-legionowego. 

Powrót królowej matki do kraju nakła- 
da na wszystkich najwyższe moralne obo- 
wiązki. Rodzina królewska stanie się obec- 
nie znowu dzięki przykładnej moralności, 
umiarkowaniu. czystości obyczajów, du- 
chowi obywatelskiemu i patrjotycznemu 
symbolem rnmuńskiej rodziny, w czem le- 
ży klnez do odrodzenia i szcześliwej przy- 
szłości narodu rumuńskiego. 


Gwardja żelazna w Rumunji gotowa 
tio wspólpracy z rządem. 


(=) Bukareszt, 16 września. Premjer An- 
tonescn z okazji uroczystości w dnin 13 


września wystosował apel do legjanistów 


Horia Si- 


o współprace z rządem. 
Przywódca Żelaznej Gwardj, 
ma, w odpowiedzi wyraził szefowi 
serdeczne podziękowanie w imieniu swej 
roganizacji i zapewnił go o lojalnej 
współpracy z całym zapałem j radością. 


rządn 


Ropa naftowa i zboże w drodze do Niemiec 


przez Dniepr i Bug. 


Pierwsze transporty płyną nowo otwartą magistralą wodną z morza Czarnego 


do granicy interesów. 


($) Moskwa, 16 września Jak donasi 
„Prawda“ z Kijowa, rozpoczął się już tran- 
sport ropy naftowej na nowo otwartej ma- 


em, przez Kljów, Dni 
Brześcia Litewskiego nad niemiecka- 


glstrall wodnej z Chersona nad maj am 


cką granicą Interesów. 

Pierwsze karawany okrętów transpor- 
towych z ropą wypłynęły w ostatnich 
dniach z Kijowa, za niemi zaś jedzie szereg 
innych statków, wiozących produkty naf- 
towe i zboża. 


Orjentacja Szwajcarii w dziedzinie polityki 


zagranicznej. 


Przemówienie prez. związkowego Pilet-Golaza. Stworzenie szwajcarskiego 
urzędu prasowego. 


(=) Berna, 16 września. Prezydent związ- 
kawy Pilt-Golaz w dniu oficjalnego otwar- 
cia „Comptoir Suisse" w Lozannie wyglo- 
sil przemówienie, zawierające doniosłe re- 
flsksje odnośnie da zaqgraniczna-politycz- 
ne) orjentacji Szwalcarji. 


Prezydent związkowy wysnnał koniecz- 
ność oparcia tej orjentacji na nowych ele- 
mentach, a konieczność tę uzasadnił wy- 
mogami rzeczywistości. Realizmu 
świadczył prezydent — nie należ: 
miać z materjalizmem, albo chwi 


portunizmem. Mowca nie hawi się w proro- 
ka, jest jednak przekonany, że Eurapa w 
krótkim czasie nle będzie Juz taką, jaką 
byla wczoraj | Jaką zdaje się nrzestała hyc 
dzisiaj. Tak potężne przemiany, iakie do- 
konnią się w obecnym okresie, muszą za- 
wsze pozostawiać głębokie i trwała ślady. 
„Misja rady związkowej w obecnym ©- 
kresie czasu polega na utrzymaniu niepo” 
dległaści I wolności kralu. Zagadnienie na- 
szego bytu narodowego jest dzisiaj uzalez- 
nione w równym stopniu, a maże nawet 
w wyższym, od czynników gospodarczych 
i politycznych, niż wojskowych, a podsta- 
wą naszej polityki, ugruntowaną na do- 
Świadczeniach szeregn stuleci pozostaja 
stale neutralność, szczera, lojaina 1 niao- 
graniczona neutralność. 7 
Jednak bezwzględna nentralność nie jeet 
jeszcze wszystkiem. Życiu gospodarczemu 
naszego kraju, dotkniętemu silnie blokada, 
grozi niebezpieczeństwo, podobnie, jak © 
ostatnim razem, jeszcze silniejszych zawie 
klań w okresie powojennym. Klęska beze 
robocia czai gie w ukryciu. Z tego powodu 
Rada związkowa postanowiła uczynió 
wszystko, aby dać narodowi szwajcarskie- 
mu pracę — pracę, a nle pieniądze. W tej 
dziedzinie Rada przystąpiła do działanta 
bez zwłoki, nie tracąc ani jednego dnia”, 
Radca związkowy Etter_zakomunikował 
na komisji wykonawczej Rady narodowej, 
że celem ulatwiania kontaktu między pra- 
są a czynnikami rządowemi, Rada związ- 
kowa rozważa projekt stwarzenia urzędu 
nrasowego, który. nie zajmując się osobi- 
ście działalnością publicystyczną, miałby 
służyć prasie jako źródło informacyj urze- 
dowych. 
W ten eposób Rada związkowa powzięła 
ecyzje w kwatii, która inż oddawna sta- 
la przedmiot szwajcarskiej 
opinii publicznej do prasy, to 
reprezentowała ona dotychczaa w wiekszej 
swej cześci stanowiskn, że tego rodzaju 
placówka urzędowa raczej byłaby czynni 
kiem hamniącym. jak ponierajncym tzw. 
„przychylną krytykę”, z której prasa ni 
chciałaby zrezygnować. 


Tatekawa amhasadnrem Japonji 
w Moskwie. 


Tokia, 16 września Wielkie zaintereso- 
wanie sfer dyplomatycznych | prasy wy- 
wałało mianowania 51-letnlego generala 
Tatekawa na stanowiska ambasadora w 
Moskwle, gdyż opinia upatruje w tem po- 
oiągnięciu duże znaczenie dla ułożenia sią 
stosunków na Wschodzie. 

Gdy minister spraw zagranicznych Ja- 
ponii Matsnoka odwołał 40 urzędników 
MSZ zapytywano się, w jakim kierunku 
pójdą nawe nominacje. Obecnie okazuje 
się, że malityka Japońska ma na celu 
stworzenie zadawalnialących stosunków 
z Rasją Sawlecką, celem zlikwidowania 
wojny w Chinach | stworzenia odpowled- 
nich warunków da przeprowadzenia pali- 
tyki wielkoazjatyckiel. 

Wskazuje na to również fakt, że znawca 
spraw sowieckich, dotychczasowy kierow- 
nik biura europejsko-azjatyckiego Nazi 
towarzyszyć będzie ambasadorowi Tate 
kawa do Moskwy. Ambasador jest zasłu- 
żonym wojskowym. który odznaczył się w 
wojnie rosyjsko-japońskiej 1905, a również 
jako oficer sztabu generalnego odegra” 
większą rolę w wajnie mandżurskiej, 


Finanse państwowe Ameryki 
jakby po niszczącej wojnie. 


(S)Nawy Jork, 16 września. Na dorocz- 
nem zebranin pewnego związku gospodar- 
czega w Nowym Jorkun wygłosił profesor 
ekonomii narodowej na uniwersytecie 
Yale, Fairchild przemówienia w którem 
przedstawił sytuację finansową Ameryki 
w najeiemniejszych barwach. 

„Po siedmiu latach niezdrowej gospodar: 
ki finansowej, Ameryka wygląda tak, Jak 
gdyky przeszła dopiero ca WD woj- 
nę. Śruba podatkowa nie da sie już dzisiaj 
a dalszych źródeł docha- 


dalej przykręc: | 
dów na wzmocnienię obrony kraju lub na 
wojnę nie da się już wyszukać, 


— F), eo tyz ta gadas, Jadwiś, col 
E AA 
lepso. 00 je- 
£7 gadać, — Nimóg Jasiek Inderwać oców 
t Jadwisi, takie były ink wiśnie. 
„= Uos mi sie widzi, ześ za furom lecioł, 
Jakem sa z wnjkiem pojechała. — Przekor- 
no była ta Jądwisia barz. 
— Ale! Mnie sie zaś widzi, ześ to ty z fu- 
i leciała ku mnie, inom ja 


T $hodź, Tadwiś, tancować. 

PI- Peena choć ZE be 
my p BIZON: 

Mie pndałe o 7% po Kambo 


ogodej mi dziesi — ozłościła sie Ja- 
R; le! 
mnom pudzies! 
GOTH kipnol, to nie! 
— i 
— Nie. 


Jasiek zbladł į tak dali pado: 


= Uwozej ge Jadwiś, jak nie pudzies, to 
stal 082 Ne kees, zeby sie ludzie 


I zaroz krzepko wzion i ól j 
A jom wpół jednom 
Murom, ścisnoł bo mocny bel ten Jasicek 

zbladla i powiód ku chacie, 
erep Me m grala muzyka a ludzie tan- 
- 42 sia chata trzensła. Hn, ha, hu. 
Porada P drzwi i okna. 

Posaaził Jasiek Jadwisie na ławie przi 
Srnie, przisunoł jyj placek co stał na sto- 


“4 wielgacnu i i 
J padig y misce gornek z piwem 


— Pocakej tu, Jadwiś, kwilęcke, wróce 
sie wnet. — I zaroz skocył w sień a stam- 
tond na pole, obeźrał sie bystro i przy- 
stompi! do Wawrzka, któren se stał jaki- 
sik nieswój przi Anieli Kowolównie i ca- 
sik z niom gadał. 

A Jasiek zaraz: 

— To, Wawrzek, kości całe mieć kees? 
bo ca? 

— Wara ci od Jadwisie, slisysł A 

— Bez cóz to, cy sie kcea z niom zenićł 

„— Oy sie kce, cy nie kce, to ci do tego 
nie, To se ino pamiemtej — tu Jasiek ści- 
snol rence az trzasło — ze kości ci poprze- 
troneom, łba nakrence, jakbyś mi sie koło 
Jadwisie krencil. Wies 

„Wiedział Wawrzek, za z Jaśkiem zartów 
nima. Zaroz łeb rozwali. To tyz spuścił 
głowa, bo mu wstyd przed Anieksiom be- 
ło, ale nie rzek nie, choć sie wszystko w 
nim gotowała. 

A Jasiek juz beł przi Jadwisie. 

— Pocóześ prziseł — pado ta — kiej mi 
haw dobre beło bez ciebie. 

Wtedy nagle Jasiek sie wściekł. Tyle 
miał eirpoty bez to dziewce, a ta sie ina 
z niego Śmieje. 

I nie pedział ani słówka, ale ostawił Ja- 
dwisie, skocył ku Kachnie Pietrzackiej, 
złapoł oi jom wpół cy kciała cy nie kciala 
ale pewnie kciała i powiódł ku muzyce. 
Jak machnoł ciupagom tak zaraz przestali 
graó — wiadomo, Tasiaski kcioł inksega — 
ujął sie w bok i jak nie huknie: 

„Piekny ja, piekny ja. kieby aarotecka — 
Jak poźry to zaraz lubi me dziewecka!”. 
Muzyka podchwyciła melodję, zaś Ja 


siek powiesił ciupage na basach i zacoł 
taneować. Loboga, jak tyz tancował! Az 
wiatr set po izbie, a Kachnie spodnica na- 
dyła sie ku górze. potem tancował z 
grubom Marynom i tak jom mmencył ze 
siadła bez dnse przi sopie i ino ploia dy 
chała. Potem z Zaśkom od Ludwika, po- 
tem z Karolciom od Jenrzeja, a ze tą 
cienko beła, to jom roz wroz ciskał do gó- 
ry kiej listek i łapoł z powrotem — az 
jom ociee obroninł. Na Jadwisie nawet 
nia poźrał. Nie, to nie! 

A Jadwiaia to bladła, to cerwieniała — 
Jasiek hasał po izbie jak cysorz, wszyst- 
kie ocy za nim sły. Ku niej zaś zoden 
chlopok nia podszed. Jaśka sie boli. 

Zaś wiecorem, jak se Jasiek troche pod- 
pił, wtedy kozol se zagrać zbójniekiego. 

Hej, jak tyz ten Jasiek tańcowall Ino 
sia po izbie łyskało, ino luna sła, tak ciu- 
pagom wywijał, Co skocy, to pod powałe, 
az sie boli, ze jom głowom rozwali. — 
zgrabnie, jak ta kozica bez przepaść, a le- 
ciutko, jak piórko. Na podziw pieknie. Po- 
zirali tyz wszyscy, pozirali, na niego. A 
on tez na wszyćkich pozirał, ino na Jadwi- 
sia nia. 

Pozirała i Jadwisia, hej, jak pozirzłał 

Siedziała se na oknie i przekładała w 
palcach swoja wstonżecki, a potem juz nie 
scirniała, Przełożyła nogi na drugom stro- 
ne i buch! Uciekła za sope pod smreki, w 
ciemność, bo juz ni mogła dłuzej, lohoza. 
na Jaśka pozirać, 

Upadła na mech i płace: 

„— A bawiłabyk sie, hej, jak hawilabyk 
sie, bo kcioł. A Jadwiś, a Jadwiá, prawił 


a chodził za mnom jak ten pies, a ja cof 
Głupiam beła kaj ten Bibek. I coz z tega 
tera» mam? Innym dziewcentom az ocy 
wyłazily na wierzch, jak na Jaśka pozi- 
rały. Ani ja nie tańeuje. ani nie, siedza 
i siedze. Loboga, dyć em se sama winna, 
s placa, Hej. ale piekny ten Jasiek, pie- 

KA 
Żaś bystre ony Jąńka wnet łobocyły za 
Jadwisie w izbie niema. Odrazu tez wy- 
skocel na dwór, bo mu sie zaroz wszyć- 
kiego odniechciało. Złość ominęła go juz 
dawno, a jak Jadwisie nią belo, to i nia 
belo dla kogo tańcować. Ulmbieł se to 
dziewce barz boć ładna beła, ale pewni: 
kiem wiencej bez to, ze ci taka przekorna, 
inna jak te wszyćkie dziewcenta, co za 
nim jak ćmv leciały. 

Wnet jom tez, płaconcom pod emreka- 
mi odnałaz. 

Tuś Jadwiśl 

— A tu. 

— Bez co to places? O, Jasiek bel 
chytry, wiedzial, bez co to dziewce pochli- 
pae ale sie ina tak spytal. Zaś w sercu 

elo mu tak radośnie, jak by w nim sło- 
necko zaświeciło. | 

Objoł jom, przycisnał do siebie, — Nie 
rzekła nie, — Pozwoliła. 
Mojaś Jadwiśł 

— Twoja 

— A das mi bnzieł 

—_ Dam. 

Wiaterecek sznmiał se w ih 
barz piknie, pogadujone cosik od jedli do 
jedli. Moze o Jadwisi i o Jaśku. Nad 
smrekami świeciły gwiozdki. 


4 


DZIENNIK PORANNY“ Nr._168. Wtorek, 17 września, 1910. 


Niepowodzenia Angliji 


na południowym wschodzie Europy. 


Wiedeń, 16 września. Usiłowania Anglii, 
zmierzające do zakłócenia stosunków mię- 
dzy Niemcami a pałuduiowym  wschudem 
Iuropy, sięgają. jak to wynika z miesie- 
cznego sprawozdania wiedeńskiego insty- 
tutu popierania gospodarki, czasów sank- 
cyl. kiedy Anglia zaproponowała krajom 
uołudniowego wschodu zakupienia pew- 
nych towarów, jaka odszkodowanie za u- 
Lytek kontaktu z Włochami. 

Ponieważ jednak nafta nie znalazła się 
w ramach embargo, przeto angielska in- 
terweneja dała się zauważyć jedynie w sto- 
sunkach handlu drzewem z Jugosławią, o- 
Taz w przyjęciu większych zamówień gięż- 
kiego przemysłu w Turcji, Kraje południo- 
wego wschodu nie poniosły skutkiem san- 
kcyj zbyt wielkiej straty, nie miały też 
zbytnich trudności w zakresie zbytn, gdyż 
Niemcy hyły w stanie przejąć wszelkie do- 
datkowe Ilości towarów. 

Druga faza angielskiej ofenzywy gospo- 
darczej rozpoczęła się 


na wlosnę r. 1338 


1 trwała da siarpnia 1839. Środkami angiel- 
skiej polityki były propozycje pożyczki — 
mwarancje, układy specjalna, założenia 
międzypaństwawej lzhy handlowej I wlal- 
kia zakupy. Polityka fa miała na celu 
stworzenie prz wagi przeciw niemiec 
kiej ekspanzji gospodarczej i politycznemu 


wpływowi Niemiec na Bałkany i Bliski 
Wschód. 
Najpoważniejszem przedsięwzięciem 


fazy było wejście w życie turecko-angl 
sklego układu kredytowego w dniu 1 lipca 
1938 r. Równocześnie założone towarzystwo 
„Anglo-Turkish Oommondities utd" otrzy- 
mało upoważnienie do zbywania towarów 
tureckich na rynku brytyjskim i innych 
wolno-dewizawych rynkach. 

Wprawdzie przywóz z Anglii wzrósł zna- 
cznie, ale natomiast Angilja nie byla w sta- 
nie odhierać towarów tureckich. WY okresie 
od r. 1937 do 1938 dostawy tureckie spadły 
w swe] wartańci a 50 procent. Także i w r. 
1939 wywóz Turcji do Wielkiej Brytanji 
nie osiągnął poziomu r. 1987, podezas gdy 
wywóz z Wielkiej Brytanji, skutkiem tru- 
dnośri dostaw w przemyśle nngielskim z 
poziomu kredytu r. 1938 spadł niemal zu- 
pełnie da poziomu r. 1937. 

Także i Grecja otrzymała od, „Export 
Credita Guarantee Departaments” bieżący 
kredyt w wysokości 2 miljonów funtów — 
gwarantowany na %0 lat. Rumuński układ 
kredytowy został zawarty dopiero w maju 
1989 r. Był on pomyślany jako kontrude- 
rzenie przeciwka niemieckiemu układowi z 
marta 1839, jak to można wnioskować z t- 
kladu ramowego. 

Anglia zażadała i otrzymała te same pra" 
wa walnego portu nad Dunajem i nad Ma- 
rzem Czarnem. co i Niemey. W bardzo sze- 
roko ujętej klanzuli naiwiększero unrzy- 
wilejcwania ustalono. że każde ułatwienie 
i każdy nrzywilej, który Rumunia przyzna 
jakiemukolwiek krajo utrzyma także 
1 Analja. Zasada największego uprzywile- 
jowania została również rozciągnięta na 
prawa wiercenia. Ulożony według wzoru 
tureckiego nkład. kredyt towarowy został 
mstalony na 5.5 mlijona funtów, z czego po- 
lowa byla przeznaczona na zbrojenia, a re- 
pzta na budowy pnbliczne i budowe dróg. 
7 nowych zbiorów 200.000 ton pszenicy, 9 
ile ceny rynku światowego będą respekto- 
wane, miało być zakupione. 

Jednorazowy wielki zakup stanowiło — 
200.600 ton kukurydzy z Jugosławji w kwis- 
tniu 1938. Cel jednak, jaki gabie postawiła 
angielska ofenzywa gospodurcza 


nie został osiągnięty także I w drugiej 
farla, 


Udział Wielkich Niemiec w ogólnym wy- 
wnzie z poludninwo-wachodniej Eurony w 
ukresia 1937—1939 wzrósł z 21.1 procent na 
40.2 procent, podczas gdy udział brytyjski 
spadł z 8.6 procent na 6.2 procent. Spadł 
także i udział Anglii w ogólnym przywo- 
zie poszczególnych krajów południowego 
wachodu Europy w r. 1939, 


Trzecia faza, 


w czasie której usiłowano pracować przy 
jc blokady jako gospodarczego środ- 

a walki. trwała od chwili wybuchu wolny 
dn chwili przyłączenia się Włoch do wojny. 

W fazie tej Anglia usiłowała zakłócić 
znapatrzenie Niemiec w towary ważne ze 
względów wojennych. Przy pomocy mili 
arnej blokady udała się ta tylka w ogra- 
niczonej mierze. Już późną jesienia r. 1933 
okazalo się niedwnznacznie, że utrzymanie 
zaopatrzonia Niemieeę z południowo-wacho* 
dniej Enropy nie przedstawia zasadnicze- 
po prablemu. Skutkiem tego w Londynie 
postawiono żądanie zastosowania dodatka- 
wych gospodarczych metod walki, 

Jak pisn? „Financial Newa“ 18 listopada 
1980, Anglia starała się o to, ahy Niemcy 
musiały płacić coraz wyższe ceny za spro- 
wadzane towary oraz nsilowała oferować 
swoje towary tak tanio, aby Niemcy nie 
były w stanie na drodze rekompensaty to- 
warowej pokrywać swych zobowiążań. 

Ani jednak Wielka Brytacja, ani teź jej 
sojusznicy 

nie mogli zastosować tego dumningu. 
Brak możności dostarczenia towarów ze 
sirony brytyjskiego i francuskiego prze- 
mystn. wyszedł najwyraźniej na jnw w od- 
miesleniu do Turcji. Także i wielkie subsy* 


dja dla angielskiego eksportn jako podsta- 
wa skutecznego dwnpngu nia zdałały pa- 
móc, podczas gdy z drugiej strony koszty 
frachtów i nbezpieczeń slale wzrastaly. 
Hamująca wała również iatotna sła- 
kość angielskie] organizacji przemyslowei. 

Do praktycznego zastosowania doszły je” 
dynie zakupy trustów i zmonopolizowane 
usilowania na odcinku komunikacyjaym. 


całkowite załamanie 


Skutkiem interwencji rządów usiłowania 
te zostały w południowo-wschodnich kra- 
jach unieszkodliwione, podobnie jak i sa- 
botaź dostaw ze strony przedsiębiorstw 
stojących pod kontrołą angielską. 

Pod koniec trzeciej AARDE polity- 
cznej brytyjskiej ofenzywy _ gospodarczej 
= poludniowym wschodzie Europy nastą- 
piła 


się wszystkich metod 


walki i niemal zupełne 


zarwanie stosunków handlowych. s 
Froot gospodarczy aliantów na południa- 
wym wschodzie został rozwiązany, 
Załamanie to nastąpiła nietylko w myśl 
militarnej i politycznej logiki, ale także 
stosownie do zasad gospodarczych, wynika- 
iacych z problematyczności elementarnych 
podstaw gospodarczych, obliczonego na 
dłuższy czas obrotu handlowego między 
Wielką Brytanią a krajami valudniowego 
wschodu Europy. 
Mieszaninie politye: n i 
strony angielskiej przeciwstawiła aię silna 
woła ze strony państw połudn.-wscho- 


du Europy w zakresie polityki handlowej, 
zmiorzająca do powiązania korzyści dwa- 
stronnego obrotu handlowego z krajami, 
stosującemi system rozrachunkowy, Z za- 
letami wolnego obrotu dewizowego. Skut- 
kiem angielskiej gospodarki dewizowcj -- 
odpadła także I ostatnia padnieta do stara- 
nia alę o funty. 

Niemiecka idea narodowo-gospodarczego 
zapewnienia na zasadzie 6iarannego tn- 
wzgledniania interesów gospodarczych 
zdołała wyprzedzić na południowym-wscho- 
dzie Europy politykę anglelską, 


Dziennik bułgarski o sytuacji 
- europejskiej. 


Sofla, 16 września. Najważniejsze poli- 
tyczne i strategiczne dogmaty Anglii z0- 
stały — zdaniem dziennika „Zora“ — oba- 
lone wskntek nowowytworzonych warun- 
ków i nowej techniki wojennej Pierwazy 
dogmat bezpieczeństwa wyspy anglelsklej 
został obalony przez lotnictwo. Anglia 
utraciła swą przewagę zagwarantowana 
flotą, na rzecz lotnictwa niemieckiego. 

Po raz pierwszy w historji Anglii, jej 
flota nie jest w sianie zagwarantować bez- 
pieczeństwa tga imperjum wyspiarakiego, 

onieważ _niebezpieczeństwo przychodzi 

roga powietrzną. 

Drugi dogmat, iż Anglja wa wszystkich 
dotychczasowych wojnach roznorządzala 
sprzymierzeńcami na kantynencie, stał się 
również fikcją. Dziś Anglia. pozbawiona 


sprzymierzeńców, znalazła się sama oko 
w oko w rozetrzygającej walce ze swym 
przeciwnikiem. Również ten wypadek jest 

bez przykładu w historji Angi]l. 
W końcu Anglja, w myśl swego trzeciego 
na 


dogmatn, tarała się zawsze o to, aby żad: 
mocarstwo na kontynencie nie zdahyła 
salutnej przewag. Dzisiaj Niemcy, wspie- 
rane swojemi sojuszami z Włochami i Ro- 
ają sowiecką, stanowią wielkie mocarstwo, 
msjące absolutną przewagę na kontynen- 
cie. Anglja jest bezsilną i nie jest w sta- 
nie wydrzeć Niemcom ich pozycji. 


Wzmocnienie obrony przeciwlotniczej 
we Włoszech, 


Rzym, 16 września. W ub. sobotę obra- 
dowała włoska rada ministrów nad wzmo- 
enleniaem obrony 
wzięła  postaniowienie, matą 
wszystkie prywatne | pólņaństwowe prz: 
siębiarstwa przemysłowe zobawlązane są 
w najkrótszym czasie dostosować swoje 
urządzenia achronne przeciwlotnicze do 
nowych wymagań. 

Wieże strażnicze otrzymują charakter 


publiczno-prawny. Pozatem zajęła się rada 
mimiątrów zagadnieniem uregulowania 
cen jak również innemi bieżącemi spra- 
wami. 


Rażące kontrasty. 


Ottawa, 16. września. Gdy z jednej stro- 
ny zarówno Francja, jak i inne kraje eu- 
ropejskie muszą ograniczać swoją konsum- 
cją żywnościewą. Kanada. wohac trudna- 
ści acyjnych w handlu z Europą po- 
sla! tychezas nadmlar pszenicy z nstat- 
tnich zbiaráw w ilaźc] 285 miljanáw huszli. 

Jak donoszą z Kanady, prawa pszenicy 
została w tym roku z 258 miljonów akrów 
powiększona do 277 miljonów akrów. to 
też spodziewają się w b. roku zbioru w i- 
lości 500 miljonów buszli, czyli, że ogólny 
zapaa pszenicy w hb. roku wyniesie około 
780 milionów buszli, z czego da się sprze 
dać zaledwie 175 miljonów buszli. 


Nismcy-Włochy w lekkiej atletyce 
94.5:83.5 pkt. 


Turyn, 16 września. W drugiem tegoro- 
cznem spotkaniu lekkoatletycznem między 
Niemeami i Włochami zwycięstwa odnieśli 
lekkoatleci niemieccy, zwyciężając Wło- 
chów w stosunku 94.5:83.5 pkt. 

Włosi wystąpili we wzmocnionym skła- 
dzie. natomiast Niemcy byli osłabiani bra- 
kiem chorego Harbiga. Z 19 rozegranych 
kankurencyj w 11 Niemcy zajęli pierwsze 
miejsca. Na trybunach zebrało się 20.000 
widzów. 


Niemcy zwyciężają Słowację w piłce 
nożnej. 


Bratysława, 16 września. W Bratysławie 
rozegrano trzecie spotkanie międzypań- 
stwowe Niemcy—Słowa: Mecz zakoń- 
czył sią zwycięstwem Nlemisc w stosunku 


Przyjęcie uczniów na praktykę. 
O ścisłe przestrzeganie obowiązujących przepisów. 


(h)Urzędy pracy ciągle stwierdzają, ża 
istnieje jeszcze cały szereg niejasności 
zwłaszcza w rzemiośle w sprawie przyj! 
cia uczniów na praktykę. Ciągle jeszcza 
zdarza się, że poszczególni mistrzowie rze- 
mieślniczy przyjmują do pracy uczniów 
bez zaciągnięcia zgody odnośnego urzędu 
pracy. Zatrudnienie nezniów, praktykan- 
tów oraz wolontarjuszów nastąpić moża 
jedynie za zgodą urzędu pracy. 

Zasadniczo przyjecie naych uczniów u- 
skuteczniać należy tylka na 1 kwietnia luk 
1 pażdziernika każdego roku kalendarza- 
wega. Przepis ten o się koniecznym. 
aby wszędzie umożliwić przestrzeganie 
terminów egzaminacyjnych. Każdy wyją: 
teko d tego przepisu wymaga specjalnej 
zgody urzędu pracy. 

Przed przyjęciem neznia na praktykę 
należy postawić w urzedzie pracy wniosek 
o pozwolenie na przyjęcie ucznia Wnioski 
o przyjęcie nowych praktykantów w okr 
Bie wielkanocnym należy najpóźni: 
wnieść do odnośuego urzędu pracy da dnia 
1 października poprzednlega roku, dla no- 
wego przyjęcia prakty kantów jesienią osta- 
teczny termin wyznaczono na dzień 1 mala 
tega samega roku. 

Wnioski należy składać w podwójnem 
wykonaniu, mżywająe przepisowych for- 
mularzy. które otrzymać można w urzędzie 
pracy. wzgl. w jego oddziałach. Na jęd- 
nym formularzu zameldować można je- 
dnocześnie kilku praktykantów m Be 


wezyscy mają zamiar nauczyć sią tego sa- 

mego zawodu. Nie wolno natychmiast na 

(SEE formularzu zameldować razem 
obiety z mężczyznami. 

Odddziały przedsiębiorstw mających 
swą siedzibę w mieście, gdzie istnieje tyl- 
ko oddział urzędu pracy, składają wnioski 
za paśrednictwsm  glównega ich zarządu 
do urzędu pracy, któremu podporządko- 
wany jest dany oddział urzędu pracy, Ko- 
pia danego wniosku przesłana zostaje 
przez dany cech do Izby Przemysłowo- 
Handlowej. 

W ostatnim czasie urzędy pracy zmuszo- 
na byly pokaźną ilość wniosków odrzucic, 
przesyłając je ponownie do wnioskodaw- 
cy, nonieważ nie były prawidłowo wypel- 
nione, Formularze należy wypelniać pi- 
smem czytelnem i wyraźnie, podając prze- 
dewszystkiem pełną nazwę przedsiębior- 
stwa, wzgl. warsztatu pracy araz dokła- 
dny adres. 

OQ uwzględnienin danego wniosku roz- 
a urząd pracy. Ponieważ przy de- 
cyzji zaciągu się również opinię kilku in- 
nych urzędów, siłą konieczności należy na 
pozwolenie, wzgl. zawiadomienie urzędu 
(ERA czekać przez dłuższy okres czasu. W 

ażdym razie zawiadomienie nie może na- 
stąpić przed upływem jednego miesiąca. 

Jest rzeczą niedozwoloną. ahy przyjąć 
ucznia na praktykę przed otrzymaniem 
decyzji urzędu pracy. Przyięcie takie jest 
przez prawo nieuznawana. Również i umo- 


wy o praktykę, zawarte między prac 
cą a uczniem, który nie jest w posi 
pozwolenia urzędu pracy są niew: ' 

O ile ktoś zwraca się bezpośredni, , 
przedsiębiorstwa celem otrzymanią p 
tyki, należy go przed przyjęciem ady 
do poradni zawodowej czy urzędu pp 
Dopiero po zbadaniu stanu urząd pr 
udzielać może pozwolenia na zatrudzgć 
danego praktykanta. W związku z gl 

ję uwage, że zatrudnieni 
nie będącego w posiadaniu kę 
pracy podlega karze. Dlatego i 
ucznia zapoznać z isiniejącmi m 
, polecając mu postawić w ody 
nym urzędzie pracy wniosek o wystawi 
nio książeczki pracy. O ile prąktyją 
wzgl. nezeń j już w posiadaniu kgjążąj| 
ki pracy, urzad pracy uskutecznić 
konieczne zapiski, wypływająco ze zmią: 
stosunku pracy, 

Zawarcie umów o praktykę, między m 
strzem a uczniem w2gl. rodzicami i 
kunami nastąpić może dapiero pa ofn 
manlu przydzielenia na praktykę pi 
urząd pracy. © ile dany mistrz wy, 
przedsiębiorstwo jost w posiadaniu py 


dzielenia, należy natychmiast zawierać 
mowę. ] 
P 


/ zawarciu umowy neleży przesiræl 
ać przepisy Ministra Gospodarki m 
zb Przemysłowo-Handlowych, Wynągyę 
dzenie wzgl. dodatek wychowawczy 

ry każdy praktykant mu 

mienione być musi w umo: 

raniu, umów 

przepisanych 

O zawarciu 


związku z tem przypominamy, że p 
leży przedewszystkiem przestrzegać pry 
pisanych godzin pracy w warsztatach 
mieślniczych. Wykorzystanie uczniów m 
praktyce przez nadmierne obciążenie py 
ca, wzgl. wykorzystanie młodzieży p 
niendzelenie im prawnie przysługującegi 
urlopu, zostanie w przyszłości przez odno 


Śne miejsca surowo ukarane. j 


Zaciemnienie na dzisiaj. 


Na podstawie rozporządzeń 
władz niemieckich należy zacis- 
mniać mieszkania bezwzględnie. 

W dniu 18 września zaciamnie- 
nie trwa od gadz. 


18,48—6.17. 


W tym czasis wsrystkie źródła 
światła muszą być zakryta tak, 
aby ad zewnątrz nle było Ich cal. 
kiem widać. 


| 


Uroczystość z okazji zaprowadzenia 
niemieckiego porządku gminnego. | 


(h) Z okazji zaprowadzonia niemieckie 
go prawa gminnego w czterech miaslath 
powiatu chrzanowskiego, a mianowieie: wi 
Chrzanowie, Jaworznie, Trzebini i Szeze 
kowie odbyła gię w sali posiedzeń Urzędu 
Landrata w Chrzanowie uroczystość, w 
której udział wzięli oprócz Biirpermeiate- 
rów przedstawiciele partii, władz oraz ży: 
cia gospodarczego i społeczeństwa. /astępf 
ca Lanrata zwrócił w swem przemówieniu| 
uwagę na ogromne znaczenie dla dalszego 
życia tych miast wprowadzenia po 
gminnego, uwypuklając najbardziej pod 
stawowe punkty niemieckiego porząt 


gminnego. 
Wyraził on swą radość, ża już po jeda 
przyznam 


rocznej pracy EE 
tym miastom prawo do tej podstawowej te 
stawy życia komunalnego, uznając tem E4:] 
mem i dokonaną pracę wszystkich urz 
ików samorządowych, czynnych w tym) 
miastach. Jak niegdyś w średniowieczi| 
prawo magdeburskie było specjalnem wy | 
różnieniem, tak i obecnie zaprowadzanie| 
niemieckiego porządku gminnego jest ud 
znaniem dla samorządów. Uroczystość zi; 
stała uświetniona występami muzycznam 
kwartetu smyczkowego orkiestry symfou 
cmej Kattowitz, 


| 
Nowe przedłużenie terminów dla 
weksli i czeków opiewających na złote 


* | 
(h) "Według dotychczasowego, prawnej 
przepisu należy weksle i czeki, opiewa 
jące na złote znsadniczn zaprotestować ú 
15 października 1940 r, Hanpttrole 
kandstelle Ost. Trenhandstelle Katłowiiś 
donosi w związku z tem, że termin ten 20 
stanie wkrótee na dłuższy czas adroczany: 
Zwraca się przeto wszystkich komiskry. 
cznych zarządców uwagę, «by nie oddali 
takich weksli do protestn, eclem uniknie" 
cia niepotrzebnych kosztów. Równocześnić 
ureguluje sie sprawę przedawnienia króle 
koterminowych mretensyj wekslowych 1 
ezeko h. Skarg wekslowych i czøekowyeh | 
opiewających na złote nie należy obecnie 
wnosić, jeżeli mają na celu jedynie zabeż 
pieczenie przed przedawnieniem. 


1403836 oraz marki „Durkopp” 176720. 


jeiela tych rowerów mogą się zgłosić. 
ich odbiór ~ 


iito mio 


Szanujcie zwierzęta. 

| h) Przepisy i prawne zarządzenia a, o- 
ghronia zwierząt obowiązuje obecnie rów- 
„ek na terenie nowowlączenych obszarów 
gschodnich. Przepisy le, które państwo 
poż owo codeietyczno wydało uatych- 
miast po objęcin władzy, okazatty się ko- 
pieczna a przedewszystkim baidzo poży te- 
eno. Człowiek powinien zwierzęciu dać 
jak majtnoskliwszą opiekę. Ochrony zwie 
Mat mie należy traktować jedynie ze stro- 
y moralnej, lecz przodewszystkiem jako 
beznieczonie narodowi bezwzględnie po- 
fczebnych warunków do zycia. Straty spo- 


nieuwagi, wynoszą przy as- 
porcia ówiń 30.000 aztuk świń tuczonych 
kocznie. 

Strat takich musi się w nrzyszłosci wni- 
|kać. Pozatem zwierze żywe mns: być chro- 
nione przed zbyt surowem i brutalnem ob- 
cb iem aie z miem, czy też przed drQ- 
czeniem i znęcaniem się mpa niem. Wszyst- 
kie odmoóne miejsca stoją na straży i dba- 
ja o to, aby takie przes paea zostały na- 
tychmiast donłeslona policji I najsurowiej 
ukarana. 

Również i każdy obywatel ma obowią- 
nek zwrócić m: dala niemiłosiernemu wn- 
nicy, czy mr icielowi zwierzęcia uwagę 
iednia zachowanie się, a jeże- 
"poskutkuje, należy donleść a tam 
| nie zważając ma żadne względy. — 
olicja w kilku wypadkach | zastosowała 
| bardzo ostre kary, lecz jedynie w len spo- 
sób można zapobiec okrzydliwym tym 
zwyczajom niektórych właścicieli zwie- 
rząt Również i w przyszłości nie będzie 


EEE JEM śmierć Lut: ubó1 aE 


Big miało żadnych względów przy ukara- 


hrutalnych jednostek. 
Najczęściej uwierzę zostaje  dręczone 
przez to, że nie może uciągnąć w stosunku 
da jego sily pociągowej zbyt wielkiego cie- 
aru. W innych wypadkach zwierzę musi 
niekiedy godzinami stać nieokryte na wol- 
nem powietrzu, wystawione na deszcz, zi- 
mno i gorąco, podczas gdy właściciel sie- 
dzi sobie w karczmie, racząc się wódką. 
Zabronione jest również używanie starych, 
niodołężnych zwierząt do jakiejkolwiek 
ciężkiej pracy. Zwierzęta takie należy bez- 
boleśnie zabijać. — Nie wolno również 
kształcić pów w niewłaściwym kierunku, 
puszczając ich potem ma koty, lisy i inną 
dziczyzmę. Tak samo nie wolno umieszczać 
zwierząt w zimie w takich pomieszcze 
niach aby byly narażoma na zamarznięcie, 
lub zabijać zwierzeta w brutalny sposób, 
nia zagłuszając ich poprzednia. 

Każdy człowiek powinion o tem zawsza 
pamiętać, że każde zwierzę zasługuje na 
Kosa obchodzenie się z viem, bez względu 
ma to, czy wykonuje jakąś prace, chroni 
człowięka przed niehezpieczeństwem lub 
służy jaka pokarm. 


(h) ŻART PRZYCZYNĄ NIESZCZĘŚ- 
CIA. Pracownik urzędu pocztowego w 
Bendzinie przejechany został przez samo- 
chód w chwili, kiedy znalazł się pod pod- 
woziem, dzia przeprowadzał reparację— 
Doznał on złamania lewego uda i ogól- 
nych ciężkich obrażeń cielesnych. Przy- 
czyną nieszczęścia był prawdopodobnie 
glupi żart jednego z kolegów, który w 
chwili naprawy wozu puśaił go w ruch. — 
Ofiara głupiego żartu przewieziona zosta- 
ła do szpitala powszechnego w Bendzinie. 

(h) SAMOBÓJSTWO NIEBEZPIECZ- 
NEGO BANDYTY. W nocy na 1l-go b. 
m. została obatawioma praz urzędników 
molicyjnych kamienica przy Grenzstrasse 
8 w. Będzinie, w której się mieści restan- 
racja. Policja dowiedziała się, że w domu 
dyta Pau 


martwego, EA z raną MaD w 
akroń w gioni ma. dE Becker pozbawił 
się życia, ki egl ‚že niema innej 
drogi aoi i nie PRE aresztowaniu. 


„DZIENNIK PORANNY“ 


Nr. T68. Wtorek, I7 września 1940. 


Tegoroczne zbiory — dobre. 


(h) We wszystkich prawie krajach świa- 
ta zła pogoda tego lata w okresie dojrze- 
wania zo ujemnie odbiła się na tego- 
rocznym zbiorze zboża. — Z tego powodu 
przeciętna ilość wyników tegorocznega 
zbioru zboża pozostała daleka wtyie za 
przeciętnem! wynikami w lać po- 
przednich. Również i w Niemczech obawia- 
no się spadku zbiorów od 10 do 20 proe. 


Na podstawie szacowania Statystycznego 
Urzędu Rzeszy w siernniu, obawy te były 
nisuzasadnlane. Wadług szacowania urzę- 
dowych sprawnzdawców, llczyć można z o- 
kólnym zblarem zboża w Rzeszy, za wyjąt- 

iem Protektoratu | nawowłączenych ob- 
szarów wschodnich, w wysokości 24,6 mil. 

. Tem samem tegoroczne zblory są tyl- 
ka nieznacznie mnięjsza (okoła 2 prac). od 
przeciętne] średnicy pokojowej w latach 
1934 do 1836, która wyniosła 25.1 mil. ton. 

Przytem podkreślić należy, że w zeszłym 

roku zbiory były wprost rekordowe i dla- 
o średnia 25.1 mil. ton jest niezupełnie 
okładną. Z tego Haji tegoroczny zbiór 
BZ uważać należy za dobry. 
Przytem należy jeszcze uwzględnić, że 


w wymienionych liczbach nle podana zbia- 
rów obszarów wschodnich, mających mad- 
wyżkę zhoża jak Danzig-Westpreussen i 
Warthełani. Zbiory tych prowincyj wy- 
noszą conajmnie 8,5 milj. ton. į których 
zwyżki po raz pierwszy w tym roku stoją 
do dyspozycji Rzeszy. Przy zaopatrzeniu 
Rzeszy w zboże nie uwzględniano również 
wielkich i możliwości dowozu zhoża z pałud- 
nlowa-wschodniej Europy araz z Rosji, 
które mają wyjątkowo wysoką nadwyżkę. 
Oprócz tega należy zwrócić uwagę na bar- 
dzo wysokie zapasy wynoszące przy sa- 
mem AGB chlebowem 6,2 milj. ton. Do su- 
my tej nie wliczona zapasów mąki u pie- 
karzy w wysokości 150 tys. ton, przez co 
ogólne zapasy są większe niż na początku 


w 

prowadzi aulę urzędowe szacowanie 
zhlorów zlemiopłodów W każdym razie 
już teraz można pawledziać, że prawdopo- 
dobnie spodziewać się należy maksyma|l- 
nych zklarów przy ziemniakach, hurakach 
cukrowych | burakach pastownych. Tego- 
roczna pogoda sprzyjała bawlem bardzo 
rozwojowi ziemiopłodów. 


miesiącu październiku 


Zmobilizowanie ncichych rezerwu 


(h) Aby dostarczyć rolnietwn i przemy- 
sowi bezwzględnie koniecznych al robo- 
czych, urzędy pracy przysiąphy obecnie 
do zmobillzowania ostatnich „cichych re- 
zorw“ wśród młodzieży wielkomiejskiej. — 
W mięzrozumiały wprost sposób, dopusz- 
czają jeszcze liczni rodzice do tego, aby ich 
mamine seynki* a również córki siedziały 
bezczynnie w domu, żyjąc na koszcie ojca. 
Postęrowanie takie jest wysoce nie adpa- 
wiledzialna, a  przedewszystkiem bardzo 
szkodliwa dla dalszego rozw: dzieci. — 
'Tym wszystkim synkom i córeczkom by- 
najmniej mie zaszkodzi, gdy i one raz w 
życiu przekonają się o dobroczynnym 
wpływie pracy. W ostatnim czasie kilka 
tysięcy tych marudarów zostało zapośred- 
niezonych da pracy. 

Wielka jest jednak liczba tych, którzy 
nadal aiedzą za piecem w domu, niszcząc 
ojem kieszeń, zamiast zgłosić się do dane- 
go nrzędu pracy, celem otrzymania odpo- 
wiadającej ich siłom i zdolnościom pracy. 
Na tych wszystkich makłada się obowiązek 
ochotniczego zgłoszenia się do pracy. 

Dotkliwy brak wykwalifikowenych pra- 
cowmików fachowych jak i wogóle sił ro- 
boczych, przyczynił się do tego, że już 
roku 1948 zaprawadzana ustawę a 
ku pracy. Ustawa ła przewiduje, że w pe- 
wnych  przedsiębiorstwach, ważnych bu- 
dowach itp. robotnicy nle ją samowal- 
nie Opuszczać miejsc pracy. Ustawa ta, 
która ma doniosłe znaczenie dla życia g0- 
spodarczega ju hywa, niestety przez 
Ticznych prawoników lekceważona, którzy 
nie zdają sobie sprawy z tego, jakie skut- 
ki może pociągnąć za sobą samowolne o0- 
puszczenie miejsca pracy. To zachowanie 


mieodpowiedzialnych czynników ZK 
władze do zastosowania surowych kar. 

istotnie jest tò rzeczą m aneiwą: aby 
dojść mogło do takich wystąpień, a ile 
władzę ce awej strony dołożyły wszełkich 
starań, aby w jak uajkrótezym czasie zli- 
kwidować ma naszym terenie nędzę bez- 
robociaa. Z powodu przesycenia tutejsze- 
go rynku pracy, okazała się konieczność 
zapośreńniczenia robotników i robotnie 
również i w innych dzielmicach Rzeszy. 

Jest więc rzeczą samo przez się zrozu- 
misla, ż eludzie ci, którzy nieraz po kilku- 
letnim okresie: bezrobocia i niedostatku, 
otrzymali uczciwą i dobrze płatną pracę, 
opuszczać mogli, pod jakimkolwiek  bła- 
hym powodem swoje wyznaczone miejsca 
pracy. 

Jak wiadomo, każda zmiana miejsca 
pracy wymaga zgody pracodawcy, a prze- 
dewszystkiem zgody odnośnego urzędu 

racy. Ta ograniczenie okazało się nader 

konieczne ze względu na trwającą jeszeze 
wojnę. Wszystkim tym, którzy bez pozwo- 
lenia opuszczają miejsce pracy, udając się 
z powrotem do ich miejscowości rodzin- 
b «ch, wytoczyć można na podstawie lat- 
elacych ustaw proces a sabotaż, Niedo- 
Ola jest ahy każdy wedlug wla- 
enega widzimiaię udnł się z powrotem do 
domu, aby tam poszukać sobie inne jakieś 
zajęcie. Przeważnie wygląda to w ten spo- 
sób, że nie otrzymują nowego zatrudnię- 
nia, obciążając przeto potem społeczoń- 
stwo. Dlatego też nie dziwnego, że władze 
w lieznych wypadkach zmuszone były da 
nałożenia ostrych kar, o ile sie samowol- 
nie i bez zgody pracodawcy i urzędu pra- 
cy opuezeza miejsce pracy. 


Kupiec zarządcą majątku narodowego 


Z zebrania kupców detalistów branży środków żywnościowych 
w Kónigshiitie. 


(h) W nb. tygodniu odbyło sie w Kõnigs- 
hiitie zebranie wszystkich kupców Dei 
stów branży środków żywnościowych mia- 
sta Kónigshiitte i okolicy. W zebraniu tem 
brali również udział pi tawiciele Urzę- 
du Gospodarczego i A = nd o- 
raz Niemieckiego Frontu Pracy. 

Po przywitania wszystkich obecnych o- 
bi Di kierownik gny E BU 
zpana andel pojedyńczy“ cał i zadania zebra- 


Raje KAM © REN RNA 


zaznanrrył, że każdy kuplet zarządza mająt- 
klem narodowych i dlatego powinien obie 
zdać sprawę z ważności tego zadania. Ku- 
piec detalista nie moża przedzięklorstwa 
uważać jedynie za środek zarobku i wzbo- 
gacenia się, lecz zawsze musi pamiętać o 
tem, że posiada swój sklep polo aby alu- 
żyć wspólnacle narodowe]. W szezególnie 
ostrych słowach zwrócił sie przeciwka pa- 
skarzom I lichwlarzom. Kupiec musi dbać 
o swój honor. 


Inspektor Amelongk dał następnia 


obszerne sprawozdanie z działalności 
Urzędu Gaspadarczego. 


Zaznaczył, że urząd ten sprawuje ewoją 
działalność abecnie pierwszy rok, w przy- 
szłości jednak cala organizacja działać 
musi jeszcze sprawniej, nie mogą zajść 
żadne niedokładności czy niedomagania. — 
Jeśli Urząd Gospodarczy stwarza dla kun- 
ców ułatwienie, jakiem jest oddanie kar- 
tek nienaklejonych na poszczególnych ar- 
kuszach papieru, to przypuszcza się, ži 
kupey zachowają się zupełnie uczciwie i 
nie nadużywają zaufania. Kto jednak nia 
okaże się godnym tego zaufania, możę być 
pewnym, że postąpi się przeciwko niema 
A] najostrzej, nie uznając żadnych wzglę: 


W dyskneji jaka się następnie wyłoniła 
wyjaśniona szereg niejasności i sprzeczno- 
ści, przyczem zwrócono obecnym szezogól- 
ną uwagę na 


zstetyczny wygląd okna wystawowago. 


Na zakończenie głos zabrał asesor Plasa- 
mann, który zaznaczył, że te przedsiębior- 
stwa, które dotychezas nie zostały jeszcze 

zgłoszone, powinny to natychmiaat uczy- 
a 6, ponieważ w innym wypadku liczyć się 
mogą z surowemi karami, a nawet z zam= 
knięciem AO Następnie za- 
poznał obecnych, jak wnętrze sklepu po- 
winno wyglądać. 


Jak powinna wyglądać klatka 
schodowa w czasie zaciemnienia? 


(h) Ze względu na wprowadzenie na noz 
wowłączonych obszarach wschodnich obo- 
więzku zaciemnienia, zwraca się uwaga 
właścicielom nieruchomości, w jaki sposó 
należy zaciemniać Keita sohodowg. We- 
dług rozporządzen tra Lotnictwa i 
Głównego Dowo żę Lotnietwem z dn. 
5 kwietnia 1940 r. klatki schodowe należy 
zaciemniać w ten: apnaGh, że zaciemnia się 
jedynie oświetlenie. W jaki sposób właści- 
ciel domu to uczyni, jest obojętne. Należy 
tylko uważać na to, aby po zaciemnieniu 
oświetlenia mieszkańcy mogli orjentować 
się w domu. 

O ile właściciel kamienicy wymogom 
tym uczynił w przepisowy sposób zadość, 
nia odpowiada wtedy za szkody | pokale- | 
czenla, Jakle doznają mieszkańcy domu. 
Natomiast jest on zobowiązany do odszku- 
dowania, jeżeli zachodzą nieszczęśliwa wy- 
padki wskutek zbyt wielkiego i nieprawi- 
dłlowego zaciemnienia. 

Tak długo, jak bramy uliczne są otwarte, 
w klatce schodowej musi panować dostate- 
czna |asność. Nie wolno równiez w wm- 
sposób zrozumieć zaciemnienia klatek, ża. 
po ściemnieniu się poprostu zamyka się 
drzwi. Takie ujęcie jest fałszywe i niedo- 
zwolone. Właśnie w czasie wojny mogą 
niektóre sprawunki być uskuteeznione do- 
piero wieczorem. W nocy, kiedy drzwi wei- 
ściowe wzelędnie bramy są zamknięte nie 
latnieje akawiązek aśwletlenia klatki scho- 
dowej. Przy tak zwanych automatycznych 
urządzeniach świetlnych, jeżeli właściciel 
przejął obowiązek oświetlenia domu rów- 
nież i w nocy, oświetlenie powinno hyś 
czynne przez całą noe, n tem aamem natu- 
ralnie odpowiednio zaciemnione. 


Skazanie szkodnika społecznego 
1a 4 lata więzienia. | 


| 

h) Sąd specjalny w Kattowitz Rkazał 27- 
letniego Andrzej Kralla, zamieszkałego 4 
Jaworznie, za wykroczenia przeciwka $ 4 
rozporządzenia o szkodnikach społecznych 
z dnia 5 września 1939 r. w połączeniu z 0- 
szustwem i fałszerstwem dowodów na 4 la- 
ta ciężkiego więzienia. Krall a pora 
marca i kwietnia br. wyłudził od wdowy 
Ludwiki Brzoski i jej córki Anmy w 0- 
strzenicach ogółem 347 RM, rzekomo po- 
trzebnych w celu uwolnienia syna wdowy 
z niewoli oraz odzież. Przedkładał obn ko 
bietom falezowane listy, z których wynie 
kalo, że syn wdowy, Andrzej, prosi o pies 
mwiadze dla jego uwolnienia. 


WŁADYSŁAW BARCICKI. 


Tajemnica starych portretów 


Fowiość fantastyczna. 


szy łunch, odsunął Kotwicz talerz, 
dopił wina w kieliszku, zapalił papierosa i 
wyjał z kieszeni portfel, 
O widzisz, ta oto notatka — podał mi 
wycinek z jakiejś gazety — ukazała się w 
„Ziiricher Zeitung“, za którą powtórzyły 
ją wszystkie inne pisma azwajoarakio i za- 
graniczne. 

Wziąłem wycinek do ręki i począłem go 
czytać, Brzmiał on uastępująco: 


„Tajemnicze samobójstwa. 


Jak aię dowiadujemy, znalezione w i- 
biegły piątek właściciela zamku Heiden- 
wtein kanton Zurych. Rajnholda hr. zu 
Heidenstein nieżywego w jego gabinecie. 
Zmarły, który A 43 lata, był postacią 
dobrze znaną nietylko w Szwajcarji, ale 
też zagranicą dzięki swoim licznym pra- 
com naukowym w zakresie historji i at- 
cheologji i uezestnietwu w pracach liez- 
nych towarzystw naukowy: Jako czło- 
wiek bardzo zamożny prowadził on ży- 
cie poświęcone jedynie namce, nie azczę- 
dząo kosztów ma powiększanie cennej bi- 
bljoteki zamkowej, zbieranie piąknych 
zabytków sztuki europejskiej. oraz eub- 
wencjonowanie licmych uczonych, 
Śmierć jego nastęniła w okolicznościach 
zagadkowych: opodal zmarłega leżał wy- t 
strzelony rewolwer, zmarły zaś trzy: 


w ręku Średniowieczna lusterko z pôle- 
rowanego metalu, którego nikt z zamku 
poprzednio nie widział. Wobec tego, że 
hr. Heidenstein żył niezwykle samotnie 
i rzadko bywał w towarzystwie, trudno 
było sędziemu śledczemu, który udal się 
na miejsce wypadku, stwierdzić szczegó- 
ly z prywatnego życia samobójcy. Jest 
jednak pewnem, že w grę nie wchodzi 

ani nieszczęśliwa miłość, ami też klono- 
ty finansowe, Dalsze śledztwo w toku“. 


Skończywszy czytać notatkę oddałem ją 
Kotwiczowi. 

— Dziwna historja! — rzekłem — ale 0- 
statecznie takie rzeczy eię zdarzają. 

— Oczywiście, że się zdarzają, ale jak 
zobaczysz później, ten wypadek jcet wy- 
jątkowy. Ale wpierw muszą ci jeszcze opo- 
wiedzieć moją wizytą u tego ezłowieka, 
którego poznałem trzy lata temu. Zreszta 
miałem aż nadto powodów. żeby go od- 
wiedzić: naprzód był krewnym mojej ma- 
tki i bardzo z nią sympatyzował, a po dru- 
gie zwiedzało się zamek Heidenstein tak, 
jak się ogląda muzenm, gdyż jest to je- 
dna z niewieln siedzib średniowiecznych, 
które zachowały się do dziś dnia w stanie 
pierwotnym. Wyobraź sobie, stare zamczy- 
sko na górze, za potężnym murem z je- 
dnej stromy, z drugiej zaś z wspaniałym 
tarasem wykładanym olbrzymiemi ka- 
miennemi płytami. Naokoło wąwozu zie- 
leniejące młodą trawą — da zamku 'bra- 
lem się wiosną — obr kępami 
wów, a wśród tego wszystkiego wiiący 
sia Antyk górski. Zamek ten robił wra- 
żenie tak "bardzo stylowa i Średniowieczne 
že zdawał się poprostn być konj 
autoniycznej twierdzy. Na dziedizńcu zam- 


é | krętarka Rajnolda 


EA znajduje sią niezwykle głęboka 
studnia, a w I kaplicy ROLA 
jeszcze malowidła z XV-go wieku. Dzię 
(ZOB Rajnolda zamieniono kil- 
a sal zamku na muzeum, w którem w 
BOA gablotach ustawione były niezwy- 
klə ciekawe zabytki średniowieczne, w po- 
staci szklannych naczyń, rzeźb. biżuterii, 
a piekna stara broń zdobiła znowu Ścią- 
ny jednej ze sal., Ta część zamku obejmn- 
jaca muzeum, była dostępna dla publiez- 
ności, a natomiast tylko wtajemniczeni i 
dobrzy znajomi Rajnolda mogli oglądać 
drugie skrzydło zamku, mieszoząca rów- 
nież piękne rzeczy nie poustawiane jed- 
nak w bezdusznym, muzealnym stylu, — 
lecz swobodnie dekorujące pokoje. 
Pewnego mięknego WDC poranku 
zasiadłem z Rajnoldem przy śmiadanin na 
wspaniałym tarasie rozkoszując się wido- 
kiem okolicy. Było to moje pierwsze spot- 
kanie z tym dziwnym człowiekiem. Jak- 
kolwiek mówił ze mmą o wielu rzeczach i 
zdawał się być w dobrym humorze, mia- 
lem wrażenie. że trapi go jakaś mysi i że 
calą uwagę skupil na jednem jedyuem zn 
gadnieniu, od którego zależy jogo szczęś- 
oie i spokój. Za mało go znałem, sby pytać 
o powody, tego nastroju: ataralem eig tyl- 
ko poznać charakter tego człowieka, któ- 
ry wydał mi się bezwzględnie poaad prze- 
cietna miarę. Ý 
Byłem u niego trzy dni, gdyż okazało 
się, ża Heidenstein jest również niezłym 
znawcą Sztuk teatralnych i mogłem mu 
przeczytać fragmenty mojego nowego tu- 
tworu, prosząc go równocześnie o kryty- 
ką i uwagi. Do stołu zasiadała również se- 
pauna Jeanne Dalli, 


z którą pracował nad uporządkowaniem 


| 
bogatego archiwum i która pomagała mu. 
przy pisaniu jego pracy historyczue | o 
dziejach zamku Heidenstein. Raz tylko 
wstąpił z eąsiedzką wizytą atary znajomy 
Rajnolda, człowiek miły, ale bez znaczenia. 

Gdy po trzech dniach pożegnałem wkoń- 
cu Heidenstein, miałem wrażenie, że ga 
widziałem po raz pierwszy i ostatni. | 

Przerwał na chwilę opowiadanie i spoj- 
rzał na zegarek. 

— Wiesz œo, możebyśmy poszli ma obiad 
bo, mimo ciekawego tematu zaczynam b; być 
głodny! 

„Chętnie zgodziłem się na jego propozy= 
cję, tem więcej, że i ja pnezułem, iż żolą- 
dek mój potrzehuje jakiejś realniejsaej 
podniety. 

Poszliśmy 'wolnym krokiem szukając 
hliskiej, zacisznej i miłej restauracji z do- 
brem jedzeniem. 

Wkońcu usiedliśmy w niewielkiej sali 
restaumacji „Savoy“, która  nehodziła 
wprawdzie za” niezbył modną, ale ZB pO- 
siadającą świetnego kucharza i cieszące 
się sławą dobrej piwnicy. 

— Wohec tego, że byłem jednym z nie- 
wielu ludzi, którzy w ostatnich czasach 
przed, samobójstwem Heidensteina go od- 
wiedzili, wezwano mnie po katastrofie ja- 
ko świadka, który może zdoła rzucić nieco 
światła na tę dziwną sprawą. Dlatego też, 
jak równie z powodn, że znałem jednogo z 
sędziów śledczych, mianowicie radcę von 
Gwend], znam przebieg całej dalszej epra- 
wy. rozgrywającej się w murach etarego 
zamku. 
{Cong dalszy nastąpi), 


„DZIENNIK PORANNY* Nn 168. Wiorek; ZF mirześnta 10. 


Jesienne Tarsi Wiedeński= 


AA) i a 


Mimo trwania wojny doroczne jesienne targi wiedeńskie odbyły się jak za dawnych lat Powyżej zamieszczamy dh i targów. N 5 
wa, udekorowana flagami państw, biorących udział ly, NSG: anima AE) H p z arase Na lawo n aii 


ra gospodarki Rzeszy dr. Funl 


Maczki — przystań wycieczkowiczów | 


zagłębiowskich. 


W atosunkowo niewielkiej odległości od 
Bosnowitz, jadąc szosą poza Klimontów i 
Kazimierz, a koleją via Dańkówka, Kazi- 
mierz, leżą Maczki, położone między sosno+ 
wemi lasani, nad Białą Przemszą. jedną 
z najbliższych miejscowości letniskowych 
i wycieczkowych w Zagłębiu Dąbrowskiem. 

Już za Kazimierzem pociąg wbiega na 
tereny gęsto zalesiona, Ukazują się wydmy 
piaszczyste. Okolica sucha i zdrowa, po- 
wietrze przesiągnięte zapachem żywicy. 
Przyjeżdżamy na dworzec. Dlugi, czysty 
peron, biegnący po obu stronach budynku 
stacyjnego miłe robi wrażenie. Już sama 
glacja jest ciekawa ze wzgledu na swoją 
długość, która, jak sią na oko wydaje, ma 
około stokilkadziesiąt metrów. 

W budynku biura stacyjne, poczekalnie, 
bufet, kasy biletowe. Na pierwszem pi 
trze wspaniałe sale, znane z historji jeszcze 
ea wybuchem wojny światowej, gdzie 

aczki stanowiły stacją graniczną I punkt 
zbleżny trzech państw i gdzie zatrzymy- 
wali się najrozmaitsi dygnitarzą. 

(W budynku etacyjnym mieści sie rów- 
nież poczta i posterunek policyjny, który 
w dzień i w nocy pelni swą trudną i od- 
powiedzialną służbę, leżący po przeciwle- 
glej stronie budynku stacyjnego, jaka 
stromę lewą i w zależności od tego podzie- 
limy Maczki. 

Wychodzimy ze stacji i przez tory kole- 
jowe biegnącym chodnikiem dostajemy się 
do błoków mieszkalnych. 


Duże, czerwone domy pałożone 
wśród lasu. 


Obszerny dziedziniec, przepełniony dzieć- 
mi, bawiącemi się w najrozmaitsze gry, 
pilke, jeżdżącemi na rowerach lub mło- 
dzieżą, czytającą na ławkach książki. Przed 
nami niewielki, malawniczy wzgórek, na 
którym mieści sią stary kościółek para- 
fialny. Mała ta świątynia, okolona wokół 
drzewami, przypomina nam raczej jakąś 
staroświecką kaplicę, mimo, ża jest bardzo 
porzadnie utrzymana. Obok plebanja z o- 
gródkiem. 

W niedzielę wzgórek zaludnia sie tłu- 
mem wiermych, spieszących na nabożeń- 
stwo, a powietrze przenika głos dzwonu i 
sygnaturki. 

Idziemy dalej. Wchodzimy w stary so- 
gnowy las. Mało tu ludzi. W dnie powsze- 
dnie cisza, przerywana od czasu do czasu 
poszumem drzew. Zato 


w święta las się zapełnia. 


Pociągi przywożą masy wycieczkowiczów. 
na szosach pełno rowerzystów. (war, 
zgicłk i zahawa. Wszyscy chcą wykorzy- 
stać ostatnie piękna dni lata. Nad rzeką 
plaża. Biały, czysty piasek zdaje się za- 
praszać, błękitna woda rzeki lekko szumi 
monotonna opowieść. Dalej jak okiem się- 
gnąć, pola npnawne, dziś pokryte ścierni- 
skiem, zieniegdzie powoli zaorywane, 
połacie łubinów, kartofliska. 

Ciężka jest praca rolników i ogrodni- 
ków w tych okolicach. Gleba piaszczysta, 
mało stosunkowo urodzajna, sucha, wyma- 
pa wielkich wkładów w postaci nawozów 
i umiejętnej pielęgnacji. Mimo to, dziela 
wysiłkom władz, plany w tym roku nienaj- 
gorsze. Na ląkach pasą się trzody, dzwo- 
niące dzwonkami, wiszącomi na szyjach. 
Ludzie weseli, czasom śpiewający, zadawa- 
leni z życia i pracy. 

Przechodzimy na prawą stronę budynku 
stacyjnego, która ma zupełnie odrębny 
charakter. Wzdłuż szosy, biegnącej z Ka- 
zimierza przez Maœki do Szezakowej, cią- 
gna się bndymki mieszkalne, sklepy spo 
żyweze, czysto utrzymane, restauracja. Sa- 


ma szosa pozostawia tylka wiete do życze- 
nia, gdyż budowana z tłucznia wapienne- 
go. więc kamienia bardzo kruchego, po- 
kryta jest grupą warstwa białego pyłu, 
który przy silniejszym podmuchu wiatru 
czy w momencie przejazdu samochodu, u- 
nosi się w powietrzu tumanami. Mamy je- 
dnak nadzieje, że ta usterka, jak wiele już 
imnych, zostanie w najbliższej przyszłości 
usunięta. 

Trochę na uboczu bardzo stara cerklew, 
podabno, jak Indzie mówią, z prawdziwą 
złotą kopulą na szczycie. Wokół znów po- 
E uprawne, ogrody i łąki. Po tej stronie 
jeży 


największa atrakeja Maczek — 
wodociągi. 


Zbliżamy się do rzeki. Już zdaleka sły- 
chać szum. jakoby jakiegoś wodospadm. I 
rzeczywiście, w miejscu, gdzie tory koleja- 
wa prz ają rzekę, widać wspaniały jaz, 
snpiętrzający wodę do okoła 2 metrów. Pia- 
na bryzga z pod spadającej z hukiem wo- 
dy. Obok budynek, w którym mieszczą się 
podręczne urządzenia. 

Jaz bywa co pewien ezas czyszczony Z 
mułu. Podnosi sie wtedy dźwigami zapory 
i woda swobodnie przepływa. Tylko w mu- 
le. na dnie pozostają konwulsyjnie rzuea- 


Budynek administracyjny wodociągów w Maczkach. 


jące się ryby. Jaz jest ACER 
od właściwego terenu wodociągów. Ol- 
brzymi teren okolony betonowem ogrodze- 
niem. 

Przez portjernią wchodzimy da środka, 
Wspaniała, gładka jak stół sznsa biegnie 
do biur i bloków mieszkalnych. Obok a- 
lejka dla ruchu pieszego. 


Wszędzie las, zieleń | kwlaty. 


Czystość aż bije w oczy. Dochodzimy da 
drugiej bramy, gdzie szosa rozgałęzia wię. 
Jedna biegnie do biur, a druga do hali ma. 
szyn. Budynek biurowy robi wrażemie ra- 
czej jakiegoś pensjonatu, miż miejsca pra- 
cy. Biały, czysty, otoczony kwiatami i zie: 
lenią. Obok samych sal biurowych mieści 
w sobie lahoratorjum, gdzie co pół godzi: 
ny dokonywa sią badań przefilirowanej 
wody. 

Idziemy dalej. Imnponnjącej wielkości 
odmalniki, filtry, zbiorniki, zdamiewają o- 
gromem. Tu odbywa się filtracja wody 
Rystemem hiolagicznym, to znaczy, że wy: 
hodowywnje się specjalne bakterje. karmi 
mię je i one następnie pożerają bakterie 
mniejsze, słabsze, napływające z wadą. 
Później woda przechodzi przez cały kom- 
pleka filtrów, przez warstwy piasku od 
grubego żwiru do najdrobniejszego i tak 
dalej aż do zupełnego odczyszczenia. 

O ile po oczyszezenin laboratorjum na | 
podstawie branych co pół godziny próbek 
ekonstatnje jeszcze istnienie jakichó czyn- 
ników szkodliwych dla organizmu ludz- 
kiego, usuwa slą Je zapomocą chloru. 
Wspaniałe hale maszyn pracuja dzień i 
noc, wtłaczając wodę do rurociągów. 

Wchodząc do hali, mamy wrażenie, że. 
znaleźliśmy się w salonie. Wszędzie dywa- | 
ny, chodniki, posadzki błyszczące, lśniąca 
czystością potężne maszyny-pompy. Tylko 
szum motorów mówi nam, że praca wra 
siłą kilkn tysięcy wolt 

I tu pelno zieleni. W oddali las i plaża, 
należąca do terenów wodociągowych. Mała 
budynki mieszkalne, o dużych weneckich 
oknach, białe i czyste, mieszezą caly per- 
sonal wodociagów. Jedna ta z najleniel 
zorganizowanych placówek pracy w Za- 
głeblu Dąhrowskiem. 

Mnsimy niestety wracać. Czaa nagli, Ze 
gnamy więc wodociągi, całe Marzki i je 
dziemy do miasta, również do codziennej 
| pracy. Zabieramy jednak zę sobą świado* 


| mość mile i pożytecznie spędzonego dnia. 


E Fanlez 


Cyrk przyjechał! 


„Mema* — bohater timu „Mutterliebe” 
w Będzinie. 


(b) W dniu 12 września br. przy Hallen- 
strasse rozbił swe gościnne namioty cyrk 
Szczęsnego. Niezwykle ciekawy program 
urozmaicony doskonale opracowanemi uu- 
merami o wysokim poziomie yi 
mym gromadzić będzie niewątpliwie ol- 
brzymie rzesze publicznościi miasta Bę- 
dzima. 

Program, a przedwszystkiem konferen- 
cierka, prowadzona Jest w dwóch lezy- 
kach, niemieckim i polskim. Na specjalną 
uwagę zasluguje numer z psem „Memo“, 
hohaterem filmów „Dar Hundefanger von 
Wien“ z Hansem Moserm i następnie 
„Mutterliehe*, Memo rozpoznaje fotogra- 
fje gwiazd filmowych, zma tabliczką mno- 
żemia i na żądanie publicznąści dokonuje 
wiele innych, niezwykle interesujących 
sztuk. 

Następnie najodważniejsza kobieta świa- 
ta, Berlinianka Hagellls ze swoim parine- 
rem odtwarzają karkołomne sztuki akro- 
batyki powietrznej, które śladzane są z 0l- 
brzymiem napięciem nerwów. Uniwersal- 
na rodzina Millis z Kaitowitz zhiera lite- 
Talna burze o ków, remi darzy ją 
rozbawiona publiczność. 

Bardzo bogaty program skeczów i sziu- 


czek, wykonywanych przez utalentowamą 
grupe żonglerów i komików kończy świe 
tny program cyrku, który tylko na kilka 
dmi zawitał do Będzima. — przerwach 
przygrywa doskonale dobrana do zespołu 
własna orkiestra. Niezwykle barwny i au- 
miennie przygotowany przez dyrekcję pro- 
gram cieszyć się będzie niewątpliwie ogól- 
ną sympatją publiczności i przypuezczać 
należy, że cyrk w czasie swego krótkiego 
pobytu w Będzimie spotka się z olbrzymią 
frekwencją miłośników cyrku. 


h) WYPADŁ Z POCIĄGU. W pobliżu 
stacji kolejowej Biała-Lipnik wypudł 27- 
letni odlewnik Józef Matlak, zamieszkały 
w Saybusch, z pociągu, będącego w pel- 
nym biegu tak nieszczęśliwie, że dostał się 
pod koła. Ciało jego zostało przepołowio- 
ne. Śmierć nastąpiła na miejscu. Przypusz- 
cza się, że Matlak chciał wysiąść na etacji 
Biała-Lipnik. Ponieważ jednak przeoczył 
postój na stacji. wyskoczył prawdopodo- 
bnie z biegnącego pociagu. 
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irość 3.ga numeru 
z dnia 14. IX. 1940: 


Zakon kapłanów - rolni: 


ków. — Aktualne wlado- 
mości. — ...A z Rzeszy 
Diszą. — Nowości ze świa- 
ta. — Co rolnik wiedzieć 
powinien. — Kącik 1000 
dziwów. — Powieści, — 
Skrzynka pocztowa. 


Comt 
mleziącznej tylka 3 ułoty. 
Zamówienia ma prenumeraty 
przyjmują wszystkie urzędy | a- 
ganeja pocztowe. Plsząc do Ra- 
dskcji sk eruj list Twój pod: 

KRAKÓW, Skrz. pocztowa 564 


